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Z powodu ciągle zgłaszających się kandyda­
tów, pragnących mieć sobie powierzone ułoże­
nie skorowidza naszego dziennika, powtarzamy, 
iż każdy z współubiegających się obowiązany 
jest przedstawić, w kształcie próby, skorowidz 
piętnastu numerów dziennika, z początku któ- 
regokolwiekbądź roku wydawania D ziennika  
Warszawskiego lub Powszechnego. Za najdo­
godniejszy uznawalibyśmy potrójny skorowidz: 
1) alfabetyczny imion własnych osób; 2) alfa­
betyczny imion własnych jeograficznych i 3) 
analityczny według przedmiotów. Skorowidz 
ten nie potrzebuje dotyczyć obwieszczeń. Zre­
sztą, każdemu z konkurujących pozostawiamy 
do woli przyjęcie innej metody, na podstawie 
której ułożony skorowidz, dałby moznosc ła ­
twego znalezienia w Dzienniku  każdego ważniej­
szego przedmiotu. Czyje wypracowanie okaże 
się najlepszem, temu powierzone zostanie uło­
żenie skorowidza, jeżeli warunki konkurującego 
co do ceny, które należy dołączyć do wypraco­
wania, okażą się przystępnemi.

d z ia ł  u r z ę d o w y

S P I S  R Z E C Z Y .

D ZIA Ł U RZĘD OW Y . — Najwyższy u k a z . — Wykaz 
tabel likwidac.— Komisja rząd. spraw wewn. — Warsz^ 
Ober-Policmajster. — Komitet warsz. wystawy ro n 
czej.—  Zarząd drogi żel. w arsz.-teresp' — Dyrekcja dro­
gi żel. warsz.-wied. i warsz.-bydg.

d z i a ł  n i e u r z ę d o w y . — W a r s z a w a ..—  Prz<T  i 
giąd polityczny.—Telegramy. — Wiadomości telegrah- 
CZBe. — Pobyt Najjaśniejszej Rodziny w Krymie. P o- | 
dróże Członków Rodziny Cesarskiej. — Otwarcie kolei 
żel warsz.-terespolskiej.n— Zabawa z loterją fantową. 
Ruskie zakłady naukowe w W arszawie. Z Płocka. 
Składy nafty .— Cholera.—K ursa monet. Amerykanie
w J a łc ie .-Z a k a z .— Szkoły żeńskie w Syberji. -  Wyra- 
bianio bawełny. —Z Niższego Nowogrodu. Miary i wa 
gi obwodu turkiestańsk. — Wypadek na r. Wołdze. 
A m e r y k a .  W ojna brazyl.-paragw. Peru. A U -
Strja. Baron Beust D ług państwa.— Zaprzeczenie.-
Sejm węgierski i rada państwa; podróż dworu. — U ła­
skawienia—  Azja. Tajkun— Belgja. Kongres kator 
licki. — Francja. P . Dano—  Niemcy. Adres izby ba- 
deńskiej. — Główny sztab armji badeńskiej. — Prusy. 
Sprostowanie— Turcja. M ustafa-Fazyl-pasza. —Ko­
respondencje z Zurichu i Paryża. —  Kwestja fe l-  
czerów.

PRZEW O D N IK  W ARSZAW SKI—  Magazyn wyro 
bów optycznych A. Chwata, i t. d.

W arszawa, 
dnia 6  fl8|W fzeŚK ia.

Najwyższy ukaz z 20  lipca r. b. nadający M ichało­
w i Sobolewowi, spadkobiercy jenerał-majora Sobole­
wa, a obecnemu posiadaczowi majoratu Poczesna 
w powiecie wieluńskim , w takież posiadanie, folwark 
Kuźnicę w powiecie bendińskim, zamieszczony był 
w wczorajszym (193-im ) numerze W arsz. D niew .

* W ykaz szczegółow y tabel likwidacyjnych, osta­
tecznie zatwierdzonych przez komisję likwidacyjną 
królestwa polskiego, dla wszystkich w ogóle dóbr w 
królestwie znajdujących się, tudzież o ilości przyzna­
nego i odesłanego przez tęż komisję wynagrodzenia 
likwidacyjnego o d -l (13) lipca do 1 (13) sierpnia 
1867 r., dołącza się w osobnym do dzisiejszego N-ru  
Dziennika dodatku.

K om isja  R ządow a  S praw  Wewnętrznych. — W dniu 
naznaczonym dla rozpoczęcia w roku bieżącym poboru 
do wojska w tutejszych Gubernjach, to jest '2 (14) P aź­
dziernika r. b. rozpoczynają się u żydów święta zwane
kuczki (Sukoth). C e l e m  usunięcia przeszkód w obcho­
dzeniu przez żydów pomienionych świąt, JW . Jenerał- 
Feldm arszałek • Namiestnik Królettwm, rozkazać raczył, 
aby losowanie spisowych żydów nie było nigdzie rozpo­
częte wcześniej jak  4 (1 6 ) Października r. b. i aby tak 
w m. W arszawie jako i w Powiatach, gdzie się przecią­
gnie losowanie, żydzi nie byli powoływani do takowego 
losowania w dniu 7 (19) Października r. b. jako w sza­
bas, tudzież w dniach 9 (21) i 10 (22) Października r. 
b. jako w ostatnie świąteczne dni kuczek.

Jenerał-M ajor orszaku Jego Cesarskiej Mości D a  
sow , po powrocie z zagranicy z urlopu Najwyżej u zie­
lonego, w dniu wczorajszym objął obowiązki W arszaw ­
skiego O ber-Policm ajstra.

■Komitet W arszawskiej W ystawy Rolniczej. — N a 
mocy odezwy JW . Ober-Policmajstra m. W arszawy z d.
5 (17) W rześnia r. b. N r. 103,842, Komitet W arszaw­
skiej W ystawy Rolniczej zawiadamia, że tak Komisarze 
przy drogach żelaznych jako i Rewizorowie rogatkowi 
Policji, otrzymali rozkaz nierobienia trudności w prze­
puszczaniu przez wszystkie rogatki do Warszawy inweii 
tarzy żywych i wszelkich przedmiotów sprowadzanych 
na wystawę rolniczą.

Z a rzą d  D ro g i Żelaznej W arszawsko-Terespólśkiej. 
Powołując się na ostatnie swe obwieszczenia co do zmia­
ny'biegu poeiągów miedzy Warszawą a Bielil z dniem
6 (18) b. m. nastąpić mającą, podaje do wiadomości ze 
z dniem tym otwartym zostaje jednocześnie do użytku 
publicznego ostatni Oddział drogi W arszaw sko-lsres- 
polskiej od Stacji B ieła do Stacji Terespol. Pociąg za­

tem osobowy wyprawiany codziennie z P rag i o godzinie 
10-ej rano dochodzić będzie do Terespola i przybędzie 
tam o godz. 4-ej minut 32 popołudniu. W  odwrotnym 
kierunku pociąg osobowy wyprawianym zostanie codzien­
nie z Terespola o godz. 11 minut 5 rano i przybywrać be- 
dzie do P rag i o god. 5 m. 36 po południu. Wszelkie in ­
ne przepisy ekspedycji pakunków i towarów dotyczące 
w swej mocy utrzymane zostają. Taryfa Opłat przew o­
zowych jest do nabycia na wszystkich Stacjach po cenie 
kop. 15. —  U waga. Gdy dla dogodności publicznej i 
handlujących ostatni Oddział drogi W arszawsko-Teres- 
polekiej otwartym  zostaje przed ukończeniem budynku 
pasażerskiego w Terespolu, ekspedycja przeto osób i pa­
kunków na tej Stacji odbywać się będzie w urząd zonem 
tymczasowo na ten cel zabudowaniu. Pasażerowie u-, 
przędzeni zatem zostają, że przez pewien czas jeszcze nie 
będą mogli znaleść na Stacji Terespol wszystkiego co do 
zupełnej ich wygody potrzebnem być może.

D yrek c ja  D ró g  Żelaznych Warszawsko - Wiedeń­
skiej i  Warszawsko-Bydgoskiej. — Podaje do wiado­
mości, że z powodu przypadającego na św. Mateusz do­
rocznego w Bow iem  Jarm arku, wyprawiony będzie w  
przyszłą Niedzielę, to jest dnia 10 (22) b. m. ztąd do 
Łowicza oddzielny Ekstra-pociąg spacerowy za op ła tą  o 
połowę zniżoną, czyli z powrotem bezpłatnym. Pociąg 
ten złożony z Powozów klasy I I  i III-e j wyjdzie z W a r­
szawy o godzinie 7 m. 30 zrana i stanie w Łowiczu oko­
ło godziny 10 m. 30; z Łowicza zaś wyjdzie tegoż sa­
mego dnia o godzinie 5 m. 15 po południu, połączy się 
w Skierniewicach z pociągiem Ekstraspacerowym, zkąd 
wyszedłszy o godz. 6, stanie w Warszawie około godzi­
ny 8 m. 15 wieczorem. Z pośrednich Stacij pasażero­
wie zabierani nie będą. Dla uniknienia natłoku, bilety 
w Sobotę już od godziny 4-ej do 6-ej po południu, a 
nazajutrz od godziny 5 m. 30 zrana nabywane być mogą. 
Ostrzega się przytem, że bilety w tym tylko dniu i na 
ten jeden pociąg są ważne.

DZIAŁ MEERZEBOWY
W arszawa,

<lnla 6 ( i$ ) W rześnia.
Zaprzeczenia ciągle są na porządku dziennym 

Niedawno telegram psdał nam wiadomość że 
hrabia Goltz udał się do Biarritz dla doręcze­
nia cesarzowi Napoleonowi zaproszenia od swe­
go monarchy na przybycie do Berlina, kiedy za­
raz dziennik paryzki Etendard , mający stosunki 
z rządem, zaprzeczył tej wieści, dodając, że 
zaproszenie do Berlina zrobione było dawno, 
jeszcze podczas pobytu króla pruskiego w Pa­
ryżu i tylko termin przybycia cesarza Napoleo­
na do Berlina nie był naznaczony. Toż samo
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potw ierdza półurzędow y organ berliński, Nordd. | 
A. Z ., w ykazując zarazem  bezzasadność o p a r­
ty ch  na tera mniemanem doręczeniu zaprosze­
nia, pogłosek o zbliżeniu się pomiędzy F rancją 
a  P rusam i. Organ p. B ism arcka oświadcza, że 
zbliżenie nie nastąpiło  i nie mogło nastąpić dla 
tego, iż poprzednio nie było oziembienia. Na- 
koniec JN. Preiis. Z. stanowczo oświadcza, że o 
ile  jej wiadomo, nie ma powodu do mniemania, 
aby podróż cesarza N apoleona do B erlina doszła 
do skutku. Nordd. A. Z. jednocześnie wykazu­
je  błahość pogłosek, jakoby w sku tku  m n iem a-1 
nego zbliżenia, m b.ła nastąp ić  zm iana v.’ gabine­
cie francuzkim , a mianowicie jakoby miejsce p .de  
M oustier, w wydziale spraw  zagranicznych, m iał 
zająć p. de L avale tte , k tóry  w okólniku z w rze­
śnia r. z. okazał się przychylnym  rozwojowi N ie­
miec. Poniew aż p /d e  M oustier w ostatn im  swym 
okólniku, pow ołał się na okólnik p. de L av a le t­
te, zatem  wspomniona zmiana, gdyby naw et n a­
s tąp iła , nie m iałaby znaczenia zw rotu w syste­
mie polityki.

Wiener Abendjwst wprawdzie dość późno za­
przecza pogłosce, jakoby rząd austrjacki zamie­
rz a ł sprzedać dobra kościelne dla zaspokojenia 
finansowych potrzeb kraju . Nie ulega w ątp li­
wości, że na tak  stanowczy k rok  nie zdecyduje 
się tak  prędko rząd  austrjack i, a przynajmniej 
przed ostatecznem  rozdzieleniem  ciężarów pań ­
stw a pomiędzy dwie jego połowy. Tymczasem 
zaś m usiał uspokoić stronnictw o klerykalne, 
i tak  już  silnie rozdrażnione z powodu zam ie­
rzonej rewizji konkordatu  i liberalnych p ro je­
któw  do praw a wypracowanych przez wydziały 
wiedeń kiej rudy państw a. Co d.) rozdziału 
ciężarów państw a pomiędzy dwie połowy mo- 
narehji, dzienniki w iedeńskie zapewniają, że 
projekt dwóch m inistrów  skarbu  naznacza udział 
W ęgier w w ydatkach wspólnych na 54 miljony 
z ł. reń . Poprzednio już  dzienniki cislitawskie 
uznaw ały ta a i udział za niedostateczny. R. 
B eust tymczasem w mowie, ja k ą  m iał w prze- 
jeździe w Briinn, oświadczył, że pojednanie 
z W ęgram i pomyślnie doprowadzone zostało  do 
końca, a obok tego w ynurzył nadzieję u trzym a­
nia pokoju, lecz słow a jego, nie zupełnie zga­
dzają się z położeni m W ęgier, gdzie opozycja 
coraz bardziej w ystępuje naprzód, a chociaż 
gabinet tam tejszy w tym  roku przynajmniej ma 
zapew nioną większość w sejmie, to jednak  w ąt- 
pliwem jest czy ją  potrali utrzym ać po nowych 
wyborach, k tó re przypadają w roku p rzysz­
łym .

Telegram  z M adry tu  donosi, że ostatn ie m ałe 
oddziały powstańców w K atalonji zuikły  i spo- 
koiność panuje wszędzie. Nie musi jednak 
spokojność ta  być tak  zapewnioną, skoro gu ­
bern a to r M adrytu , rozkazał wszystkim m iesz­
kańcom  złożyć wszelką broń, z zagrożeniem, 
iż kto ją  zatrzym a, b .d z ie  uważany za b u n to ­
wnika.

W edług ostatn ich  wiadomości z N ow ego-Jor- 
ku, fenieni znów w ystępują na scenę; jak  sły ­
ch ać ,'g o tu ją  nową wyprawę na Kanadę.

Zwracamj uwagę czytelników naszych na za­
mieszczone poniżej korespondencje z Ziirichu i 
Paryża.

T e l e g r a m y
B m e k h ik a  WABSZAWSEiEGO.

P a r y  i ,  i 7 września. N a Giies;daj~ 
s®ym bankiecie w Nantes, s>. Koulier  
pow iedzia ł : W s z y c i e  us iłow a­
nia rząau, cała polityka cesarza ma 
na celu, utrzymanie na długo po­
koju.

F l o r e u c j a ,  17 września. D zisiej­
sza  Opiniom zapewnia, ż e  granice

rzym skie  najściślej są strzeżone  
przez w ojska w łosk ie;  dotąd nie ma 
ani śladu oddzia łów  ochotników.

(Correspondent Bureau.)

Wiadomości telegraficzne.
* M adryt, l i  września. Ostatnie małe bandy 

w Katalonji zDikły. Wszędzie panuje spokojność. 
( Cor. Hav. B id.)

* Konstantynopol, 14 września. Telegram z Te­
heranu z 10-go b. m. donosi, że cholera znacznie się 
tam zmniejszyła. Zachorowywa na tę epidemję naj­
wyżej po 10 osób dziennie. (Tamże.)

* Wiedeń, 15 września. Die Presse donosi, że 
rząd francuzki wystosował 10-go b. m. do swego re­
prezentanta w Kopenhadze depeszę, w której zaleca 
energicznie Danji postawę pojednawczą względem 
Prus w kwcstji Szlezwigu północnego. — Austria o- 
świadczyła Danji, że kwestja Szlezwigu nie dotyczy 
jej interesów. (Tamże.)

* Peszt, 16 września. Ministerstwo sprawiedliwo­
ści przysposabia projekt do prawa o małżeństwie cy- 
wilnem, nowe prawo prasowe i nowe prawo o stowa­
rzyszeniach. Prawa te mają być przedłożone sejmo­
wi jeszcze na tegorocznej sesji. (Die Presse.)

* P aryż , 15 września. Ktendard zaprzecza wia­
domości, jakoby hr. Goltz udał się do Biarritz dla za­
proszenia cesarza Napoleona do Berlina; zaproszenie 
podobne miało już dawniej miejsce, lecz prawdopo­
dobny termin wizyty nie został jeszcze oznaczony. 
( Wolffs T. B.)

* Londyn, 16 września. Kongres fenjenów w Cle­
veland postanowił, jak d mosi New- York Herald, u- 
orgauizować nową wyprawę do Kanady. — Podług 
wiadomości z Haiti, kilka miast tamecznych zapropo­
nowało ĆabraTowi prezydenturę; powiadają, że Sal- 
nave ratował się ucieczką. Wzmaga się agitacja na 
korzyść połączenia rzeczypospolitych Haiti i San-Do­
mingo. (Tamie.)

* Kopenhaga, 16 września. Eskadra północno­
amerykańska, dowodzona przez admirała Farraguta, 
przybyła tu w sobotę. (Tamże.)

* Berlin , 16 września. Król wyjedzie jutro, o go­
dzinie 11-ej wieczorem, pociągiem nadzwyczajnym, do 
Frankfurtu nad Menem; jego królewska mość przy­
będzie tam we środę, o godzinie 11 ‘/2 p r z e d p o ł u ­
dniem. Dnia 20 go b. m odbędzie się w Rasztadzie 
przegląd wojsk. (Tamże.)

* Berlin, 16 września. Z powodu pogłoski o przy­
szłej wizycie cesarza Napoleona w Berlinie, N. Preus. 
Z. powiada: O ile nam wiadomo, ani poprzednie przy­
rzeczenia w Paryżu, ani nowe kroki nie upoważniają 
do przekonania, ażeby ta wizyta miała wkrótce nastą­
pić. Sądzimy, że powinniśmy podnieść tę okoliczność, 
ażeby zapobiedz zawczasu wątpliwościom, jakie mo­
głyby wyniknąć z niepotwierdzenia się tej pogłoski. 
(Tamże.)

* Monachjum, 15 lorześnia. Mówią napewne, że 
szef gabinetu Lutz, ma być mianowany ministrem 
sprawiedliwości. Dyrektor policji Lipowski ma o- 
trzymać posadę szefa gabinetu i sekretarza króle­
wskiego. (Cor. Bur.)

* Nowy Jork, 6 września. New-York- Tribune 
donosi, że nieporozumienie pomiędzy Johnsonem i 
Grantem przybrało groźny charakter. Dług państwa 
wynosi 2,653 miljony; zmniejszył on się w tym roku 
o 55 miljonów. (Tamże.)

* ( P o b y t  N a j j a ś n i e j s z e j  R o d z i n y  C e s a r ­
s k i e j  w Kr y mi e ) .  Odes. Wiestn. podaje nastę­
pujące szczegóły o przedstawieniu Najjaśniejszemu 
Cesarzowi tych amerykan, którzy przybyli do Jałty 
na parostatku Quaker City: ,,Dnia 14-go sierpnia 
z rana, szereg powozów’ dworskich, przysłanych i  Li- 
wadji, oczekiwał koło przystani na gości amerykań­
skich. Około godziny 10-ej, wszyscy oni, t. j. damy 
i mężczyźni,- udali się do czarującej rezydencji letniej 
Rodziny Cesarskiej, gdzie doznali od Ich Cesarskich 
Mości bardzo łaskawego przyjęcia. W sali audjen- 
cjonalnej, Najjaśniejszy Cesarz raczył wysłuchać 
przedewszystkiera adresu ułożonego w imieniu wszy­
stkich przedstawiających się amerykan i ouczytanego 
przez konsula Smitha, i odpowiedział zaraz na tako­
wy łaskawerni wyrazami: „Dziękuję wam wszystkim 
za wynurzenie dobrych życzeń. Mam nadzieję, że 
przyjaźń pomiędzy dwoma naszemi krajami trwać 
będzie nazawsze”. Następnie Jego Cesarska Mość 
, rzedstawił gości Najjaśniejszej Cesarzowej i obecnej 
w Liwadii Najdostojniejszej Rodzinie. Po ukończe- 
ńiu przedstawienia, Najjaśniejszy Cesarz raczył po­
kazywać amerykanom liwadyjską cerkiew’ dworską, 
będącą, w całem znaczeniu tego wyrazu, utworem a r­

tystycznym; raczył sam oprowadzać gości po aparta- 
| mentach pałacu i pokazywał im w gabinecie portrety 
’ nieobecnych członków Domu Cesarskiego, oraz spo- 
| ożywających w Bogu Najjaśniejszego Cesarza Miko' 
jj łaja Pawłowicza i Cesarzewicza Następcy tronu Mi' 

kołaja Aleksandrowicza, a podczas spaceru w ogro- 
dzie i w parku, wymieniał sam po nazwisku godniej­
sze uwagi rośliny. Przy przedstawianiu, Najjaśniej­
sza. Cesarzowa i Najdostojniejsze Jej Dzieci, Wielcy 
Książęta i Wielka Księżniczka, zaszczycili wielu ame­
rykan łaskawą rozmową. Rozrzewnieni do głębi ser­
ca takiemi względami Wielkiego Monarchy i Rodziny 
Cesarskiej — obywatele kraju wolnego nie znali gra­
nic w wyrażaniu swojej wdzięczności. Pod silne® 
wrażeniem przyjęcia, przybyli oni i do Oriandy, dla 
przedstawienia się Jego Cesarskiej Wysokości Wiel: 
kiemu Księciu Michałowi Mikołajewiczowi i Najdo­
stojniejszej Jego Rodzime. Jego Cesarska Wysokość 
przyjął ich w Oriandzie bardzo serdecznie, i po po­
kazaniu rozkładu pałacu i parku, raczył częstować 
ich herbatą i  przekąską, w jednej z obszernych sal 
pałacu i na tarasie obróconym do morza. Podczas 
rozmowy Wielkiego Księcia, Jego Małżonki i Dzieci 
z goscmi, raczył przybyć do Najdostojniejszego Swe­
go Lrata, Najjaśniejszy Cesarz wraz z Wielką Księ- 
żniczką Marją Aleksandrówną; i tu także Jego Ce­
sarska Mość rozmawiał łaskawie z wielu ameryka­
nami”.

* ( O d w i e d z e n i e  S e w a s t o p o l a  p r z e z  J.
1 C. W. W. Ks. W ł o d z i m i e r z a  A l e k s a n d r o ­
wi c z a . —O c z e k i w a n i e  w t e m  m i e ś c i e  N a j ­
j a ś n i e j s z e g o  Pana . )  Korespondent Kronszt. 

i Wiest. pisze z Sewastopola: „Dzień 13-y sierpnia, był 
dniem świątecznym dla sewastopolców.' Po mszy lud 
zaczął się gromadzić w przystani Grafskiej, oczeku­
jąc przybycia Wysokiego gościa. Oczekiwano z pół­
nocnej strony Jego Cesarską Wysokość Wielkiego 
Księcia Włodzimierza Aleksandrowicza, po raz pier­
wszy zwiedzającego Sewastopol. Z Bakczyseraju, Je­
go Cesarska Wysokość raczył wprost przyjechać na 
stronę północną i zatrzymał się przy piramidalnej 
cerkwi, gdzie przyjmowały go władze miejskie i je- 
nerał-adjutant Todtleben. Obejrzawszy cerkiew i głó­
wny cmentarz, gdzie znajdują się braterskie mogiły 
i pomniki, ielki Książe spuścił się do Kur nej Bał- 
ki, gdzie oczekiwały na niego admiralskie łodzie. 
Z Grafskiej przystani, Najdostojniejszy gość, któremu 
towarzyszył ogromny tłum ludu, pojechał na mogiłę 
admirałów, gdzie konstruktor cerkwi, pułkownik Czy- 
stjakow, przedstawił Jego Cesarskiej Wysokości al­
bum rysunków wszystkich szczegółów budującej się 
świątyni św. Włodzimierza i objaśnił bieg robót obe­
cnych. Spacer po linji obronnej, pod kierunkiem zna­
komitego jej twórcy, trwał dosyć długo i skończył 
się na kurhanie Małachowa, gdzie koło wieży przy­
gotowane było śniadanie dla Jego Cesarskiej Wyso­
kości. Było około godziny piątej po południu, kiedy 
zobaczyliśmy orszak spuszczający się z kurhanu 
Małachowa, skąd Wielki Książe pojechał do klaszto­
ru cherśoneskiego, gdzie zamierzał zjeść obiad i od­
być nocleg, potem na drugi dzień powrócił do Liwa- 
dji.--W  tych dniach zaczęto mówić o odwiedzeniu 
miasta przez Najjaśniejszego Pana, w celu odsłonię­
cia pomnika admirała Lazarewa, który oddawna sta­
rannie jest zasłonięty płótnem żaglowem, przed oczy­
ma ciekawych widzów.”

! * ( O d w i e d z e n i e  K r o n s z t a d u  p r z e z  J.
C. W.  j e n e r a ł - a d m i r a ł a  i o b e j r z e n i e  
z a k ł a d u  pp.  C a r r a  i M a c f e r s o n a  w St .  
P e t e r s b u r g u ) .  W Kronszt. Wiest. piszą: „Dnia 
31-go sierpnia, Jego Cesarska Wysokość Wielki Ksią­
żę Konstanty Mikołajewicz, odwiedził Kronsztad. 
Wielki Książę, przybywszy z Petersburga na paro­
statku Strielna, w towarzystwie zarządzającego mi­
nisterstwem morskiem i pełniącego obowiązki głó­
wnego komendanta, przeprawił się na łodziach na 
fregatę Jenerał-Admiral. O godzinie 3 1/,,  Jego Ce­
sarska Wysokość, podziękowawszy oficerom i osadzie 
za gorliwą służbę, powrócił na parostatek Strielna, 
lecz wprzód objechał go naokoło na łodzi. O godzi­
nie 3% , po wywieszeniu flagi Jego Cesarskiej Wyso- 
kości jenerał-admirała, parostatek Strielna, w towa- 
rzystwie parostatku Newa, podniósł kotwicę i wyru­
szył do St. Petersburga. -  Dnia 28-go sierpnia, Jego 
Cesarska Wysokość zaszczyciwszy odwiedzinami bał­
tycki zakład lejniczy, mechaniczny i budowmiczy pp. 
Carra i Macfersona, raczył bardzo szczegółowo oglą­
dać przygotowaną do spuszczenia, zbudowaną w war­
sztatach zakładu, pancerną z 3 -ma wieżami fregatę 
Admiral Łazarew, i budującą się drugą część żela­
znego pływającego doku. W zbiorowym oddziale za­
kładu, Jego Cesarska Wysokość oglądał dwa mecha­
nizmy parowe, o sile 300 koni każdy, dla fregat A d­
miral Łazarew  i Adm iral Greig, i różne inne dla



nich przygotow an e przedmioty, również jak i licz­
ne buduiace sb w zakładzie warsztaty i przyrządy 
do kolei zalazmi moskiewsko-kurskiej. Z obejrzenia 
tych ostatnich. Wielki Książę był zupełnie zadowol- 
nionym i wymrzył swe zadowolrnenie, oświadczyw­
szy, iż nakónec zaczęto wyrabiać podobne mechani­
czne warsztaty i w Rosji.

* Wczotfj, 5 (17) września o gódż. 8-ej rano JW. 
Je n e ra ł-Feldmarszałek Hrabia Namiestnik wraz z li- 
cznem grotem dygnitarzy wojskowrych i cywilnych, ra­
czył udać się na drogę warszawnko-terespolską dla 
otwarcia ostatniego oddziału tejże drogi z Bieły do 
Terespola. Już to po raz trzeci JW. Hrabia Namiest­
nik raczy zaszczycać obecnością swoją radosne uro­
czystości, jakie miały miejsce na drodze, która po­
wstała i wykonaną została pod wysoką jego opieką.

Pociąg inauguracyjny, poprzedzony lokomotywą 
„Frydrych Rembert”, przebiegł stacje Miłosna, Mińsk, 
Mrozy, Kotuń, Siedlce i zatrzymał się w Kukowie, 
gdzir miał miejsce śniadaniowy posiłek. Następnie 
jo krótkim wypoczynku na stacji B eła, gdzie JW. 
Jenerał-Feldmarszałek raczył udać się do miasta, po- 
liągo god. 2 przybył cło Terespola. Tam JW. Hrabia 
Naniestnik przyjmowany był przez grono nadobnych 
dan z okolicy na spotkanie jego przybyłych, z kto- 
ryih jedna, ozdobą kółka tego będąca, ofiarowała Mu 
pr;eśliczne kwiaty. Poczem zająwszy miejsce w Pr 2y* 
gdowanym powozie w gronie przybyłych z Nim dy- 
gńtarzy, JW. Hrabia Namiestnik raczył udać się do 
Pześcia Litewskiego dla zwiedzenia fortecy.

Za powrotem z tej wycieczki, nastąpił obiadowy 
psiłek na stacji w Terespolu. Pod koniec uczty, J W • 
Jnerał - Feldmarszałek, Namiestnik Hrabia Berg, 
'zniósł toast za zdrowie Najjaśniejszego Pana. Wy- 
■bzałon ważność tej kolei żeiaznej i w gorących wyra- 
;ftch wynurzył wdzięczność, jaką winien ten kraj Jego 
cesarskiej Mości za Najmiłościwsze zatwierdzenie 
Pfojektów, ukończonej dziś kolei żelaznej. JW ■ Hra­
bia wyraził nadzieję, że ta droga żelazna będzie 
pierwszym krokiem do bezpośredniego, a tak pożą- 
danego połączenia Warszawy z Moskwą.

Bankier Kronenberg, prezes dyrekcji tej koleś ze- 
żelaznej i główny jej twórca, odpowiedział w następu­
jących słowach:

„Sżczęśliwy jestem, że imieniem towarzystwa drogi 
„terespolskiej ponowić mogę JW . Hrabiemu wynu­
d zenie wdzięczności za wysoką opiekę jego, ja- 
-bą płodne dla pomyślności krajowej przedsięw zię­
c i e  otoczyć raczył. Dzięki JW. H rabiem u, okolica, 
„w której wszystko dotąd w uśpieniu pozostaw ało, 
Caczęła z chwilą otwarcia części tej drogi ożywiać 
C ię i wzmagać w dobrobycie nieznanym jej dotąd. 
„Mieszkańcy tej okolicy, przypuszczeni do przyjęcia 
„udziału w wzmagającym się ruchu handlowym, rol­
n iczym  i przemysłowym, zachowają w wiekuistej pa- 
„mięci imię JW. Hrabiego, tak ściśle z powstaniem 
„tej nowej drogi połączone. Głęboką przejęty wdzię­
cznością , ośmielam się imieniem mieszkańców tej czę 
„ści kraju i towarzystwa drogi terespolskiej, wznieść 
„toast na cześć JW. Namiestnika.

„Niech żyje JW. Hrabia Namiestnik!”
Następnie spełnionemi zostały różne toasty, jak 

za pomyślność nowej drogi, za zdrowie wszystkich, 
którzy w wykonaniu jej przyjęli udział i wiele in­
nych.

Bo skończonej uczcie, podczas trwania której przy­
grywała wyborna orkiestra Lewandowskiego, JW. 
Hrabia Namiestnik wyruszywszy o godz. 5-ej z Teres­
pola i zatrzymawszy się chwilę w Łukowie dla przy­
jęcia herbaty, a o godzinie 10 */a raczył powróeic do 
W arszawy.

Tak w ciągu drogi tam jak i z powrotem, konsy- 
stujące w pobliżu stacij wojska i okoliczna ludność, 
2 zapałem witały JW. Hrabiego Namiestnika.

Kończąc na tem pobieżne sprawozdanie świetnej 
uroczystości wczorajszej, czujemy się w obowiązku 
dodać, że droga terespolska, mająca 193 wiorst dłu­
gości i licząca 11 stacij i 1 przystanek, nadaną zo­
stała p. Leopoldowi Kronenbergowi Najwyższym Uka- 
2em z dnia 9 (21) października 1864 r. Podług 
Warunków umowy nadawczej, droga oddaną byc mia­
ła do użytku publicznego, po upływie lat pięciu, to 
jest na jesień 1869 r. Droga ta dziś już całkowicie 
znajduje się w eksploatacji, zatem o dwa lata prze­
szło wcześniej jak było zamierzonem. Jest to wyjąt­
kowy fakt w historji budowy dróg żelaznych, nie ma­
ły przynoszący zaszczyt wszystkim, którzy w budo­
wie drogi tej udział wzięli i w tak trudnych warun­
kach szczęśliwie doprowadzili ją do końca.

Dziś już kilka godzin tylko oddziela nas od Bugu, 
tego naturalnego kanału południowo-zachodnich gu­
berni j. W blizkiej bardzo przyszłości połączeni bę- 
^iemy i z Brześciem (roboty od Terespola do Brze­

ścia już rozpoczęto), a tym sposobem przez Mucha- 
wiec, Warszawa bezpośrednio skomunikowaną zosta­
nie z przemysłową okolicą Pińska, zkąd produkta 
surowe, łatwiej niż obecnie czerpać będzie mogła, 
znajdując jednocześnie coraz większy na swe wyroby 
odbyt.

Bezwątpienia, że i dalsze przedłużenie drogi te- 
respolskiej z czasem nastąpńć musi, a tak droga ta 
stanie się kiedyś jedną z najważniejszych arterij ko­
munikacyjnych, nie tylko dla wewnętrznego, ale na­
wet i zagranicznego handlu.

pierwszy miał miejsce bal. Nie obszerny, lecz nader gu­
stownie urządzony lokal klubu zaledwo mógł pomieścić 
uczestników. Trzydzieści dwie par stanęło do kontra- 
tradansa; rzeźkie polki, walce i ochocze mazury przecią­
gnęły się aż do 6 -ej godziny rano, a każdy obok miłych 
wspomnień wieczoru, uniósł z sobą jeszcze przekonanie, 
że od tak dawna pożądane i oczekiwane dzieło pojedna­
nia na gruncie towarzyskim, jest i będzie najkrótszą dro­
gą do zlania się w losach przyszłości. Ciepłe serce nie 
usuwa tęgości charakteru, ale go uzacnia; temi drogami 
idą przeobrażenia ■ bisior j i i stają się faktem, k tóry 'nam
tylko zimną datę zapisuje  P łock v.idpeznie się u le -

. • P»*a pod kierunkiem chętnej administracji miejscowej.
* ( Z a b a w a  Z l o t e r j ą  f a n t o wą , ) .  W sobotę, Skwer w rynku kanonicznym już się zieleni. Naprzeciw  

9 (2 1 )  w rześnia, odbędzie się W ogrodzie saskim  za- kjubu do okopów zamierzają urządzić aleje spaeero- 
b aw a z lo te rją  fantową, ilum inacją 1 lejerw eikam i, we Xrotuary wkrótce pono mają być wyłożone flizami 
ną korzyść ubogich zostających pod opieką ruskiego ajbo smołowcem, co się okaże praktyczniejszern i tań- 
to w arzystw a dobroczynności. Główne w ygrane & ta -  szern, Oświecenie naftalinowe od kilku miesięcy jest już 
nowili: 1) ) ięć biletów d ług ie j w ew nętiznej 5 j 0 po- w „ życiu. Gmach teatralny doprowadzony do raożliwe- 
życzki, w artości 5 (0  rsr.; 2 ) dwa bilety tejże poży- g0 porzadku i wydzierżawiony od 15 października p .R a ­
czki w artości 2 0 0  rsr.; 3j trzy  w ygrane po j< dnym  tajewiczowi, dyrektorowi trupy prowincjonalnej, aie obok 
bilecie tejże pożyczki, w artości 100 rsr. każcy. widocznego postępu, jest i cofanie sie... Kurjerki do Ku- 
Oprócz tego wiele zło tych i srebrnych  p rz e d n i,flow, tna z braku j ak mdwią pasażerów, przestały wychodzić 
ja k  również dywanów, stołowych, ściennych i kieszon- z płocka. _  nie by}y "to wprawdzie knrjerki, ale proste 
kowych zegarków, m aterij na suknie, p łó tna  i m nos- pocztowe niewygodne bryczki bez pokrycia i resorów— 
tw a cennych przedm iotów . Początek lo terji o godzi- ale ; te g 0  w ie!ka szkoda; Zdaj e sie nam, że łatwoby za- 
nie 1-ej z południa. Za bilet wejścia do ogrodu płaci pobiedz podobnej niedogodności, gdyby władza poczto- 
się 20 kop. sr. B ile t ten przy wejściu nie odbiera się, wa na ty .u gze^ciomilowym szosowym trakcie, uezvr,iła 
a ty lko  obrywa m u się róg i daje on prawo na o trzy - niezależnym kursowanie kurjerek od woli i widoków pp. 
n ian ie  jednego biletu  na loterję, w prost z koła, bez- ekspedytorów. J .  a.
płótnie. C ena b iletu  na lo terję  20 kop.

* /T> i • , i  a „  a n Ir o w p w W a r .  ( o k ł a d y  n a f t y ) .  We  wszystkich miastach za-
(R  U S k l e  Z a k  ł  a  d y n llb;p„vvm -„ 1.,, gran!cznych składy nafty uważane są na równi ze skła-

S Z a W l e). W arsz . Liniew, pisze. „ w  • r dami prochu i zostają, pod najściślejszym dozorem poli-
szkolnym  rusk ie  zak łady  naukowe w W arszawie Dy- cji_ T reścią przepisów wydanych w tej mierze we wszy­
ły: 1 ) jedno  m ęzkie siedmioklasowe g im nazjum ;.-) stkich kraj ach są dwa artyknły . j)  źe sk}ady na{/  
jedno żeńskie sześcioklasowe gim nazjum ; i d) trzy  znajdować sie moga tylko p 0  % miastem; ; 2\  że %  
szkoły elem entarne. W  ubiegłym  roku szkolnym w żadneg0< chodby najmBi'ej sz e g 0  2 nich njewo]no w cho- 
rusk ich  zakładach naukow ych, uczyło się bbb osoD dzić ze świat}em. 0t6ż u nas dzieje gię Zllpe, n.-e prze_

obojga płci ( ') .  ciwnie. Wszystkie składy są wewnątrz miasta, a W nie-
W  tej liczbie u c z n ió w ...................................................... 4<U których z nich. np. w Hotelu Europejskim pod wystawą

n uczemc . .   J9o  gztuk pięknych. sprzedaż odbywa się wieczorem nrzy
Z nich w m ęzkiem  g im n a z ju m ............................... 340 rzęsistem oświetleniu; inne znowu składy pomieszczone

W żeńskiem    O są w jednym domu z piekarnią, np. w domu obok pała-
w szkołach elem entarnych . . • • • c u p .  Zawiszy przy ulicy Bielańskiej; nie ma co mówić,

w tej liczbie w szkole elem entarnej żeńskiej . b5 stanowi to śliczne sas;edztw0, dla lokatorów takich doi 
W edług  wyznan, cyfra ta  ro zp au a ła s ię  w następu- , |I1ÓW. Przypadek jak; miał miejgee przed laty dw&ma

SP °?°0 : czy trzema przy ulicy Przechodniej i mnóstwo daleko
W yznania p r a w o s ła w n e g o  0 ^ 8  okropniejszych za granicą, jak  naprzykład niedawny w

„ greko U n i c k i e g o ..............................................Z Bordeaux, powinny były zwrócić uwagę władzy i skło-
” katolickiego  ..................................... 84 njd j a do wydania odpowiednich przepisów. Cieka-
„ ewangielickiego 1 reform owanego . . 31 wem jest czyby z równą obojętnością patrzono na sklep

stjiro2al'bnuegO . • • . • • . '  W którymby wieczorem, przy świetle lamp, sprzedawano' 
W edług  stanów, cyfra uczących się rozpadała  się fejerwerkb a przecież L f t a  jest niebezpieczniejsza ód 

W następujący  sposób: prochu, bo jest lotną.
Dzieci szlachty i u rz ę d n ik ó w ....................................... 387

„ d u c h o w n y c h  25 (C h o l e r  a). W edług wiadomości od warszawskie-
„ kupców   ........................................... .....  . . 16 g° cholerycznego komitetu, wczoraj, we wtorek, dnia
„  m ieszczan, czasowo obowiązanych . . . 44  5 (17) września pozostawało chorych 301, zaehoro-
„ niższych s t o p n i  173 wało 17, wyzdrowiało 20, umarło 6, pozostaje 292;
„ gm iay s t a r p z a k o n n e j .................................... ....... od d. 2 1  maja (2  czerwca) do dnia dzisiejszego zachoro-
L iczba uczących się w ruskich zakładach w roku  wyzdrowiało 4 702, umarło 2,150; w szpi-

■ • i. • ”  x J . , • p , QL-ładów d. 2 1  maja i 2 czerwca) do dnia dzisiejszego zaohn-n-mewaz ubiegły le s t 2  im w życiu ruskich zakładów  - / i o n  j go zacno, o, 6  /  f  . , 7 y, , V „ „ .- / .„  na tab  wał°  3bo, wyzdrowiało 199, umarło 14o.naukowych. Jakakolw iek bądz byłaby przyczyna tak
znacznej liczby uczących się i jakiekolwiek bądź obja- * K ursa monet zagranicznych w szccicie.
śnienia, staralibyśm y się dać tem u zjawisku — je s t to Za ta lar WCZ0raj  rsr , j  kop- 9 dziś rsr. 1 koc s '/  
faktem , i faktem  pocieszającym . Z ogólnej sum y u - Za frank b „ 29 „ .. —  29 2*
czących się, zw raca na siebie uwagę ogólna cytra u- Za zjńty reń_ ,  -  5 9  „ *
czniów gim iiazjum  i szkół elem entarnych _ wynosząca MViadomość ta  nie pochodzi z urzędowego z r . 
470, kiedy w szystkiego uczy się tylko 196 dzieci p łci d}ft ; moie slnzyi ty;ko z& ws;,„zo; , ka 0  ' '
żeńskiej.”

  » -  • w t - t t  . -

* ( P r z y b y c i e  d o  J a ł t y  p a r o s t a t k u  
S t a n ó w  Z j e d n o c z o n y c h  Q u a k e r  C i t y ) .  
Do Nikołajewskiego W iestnika  piszą z J a ł ty  -fo-l 
dniem 13-ym sierpnia: „D nia 13-go b. m 2 r r  a 
do portu  m iasta J a łty  p rzyby ł wielki p a ro sta tek  koó 
łowy pod fiagą Stanów Zjednoczonych. N a  k ró tk i 
czas przedtem  szerzy ła się tu  pog łoska o zam iarze 
znakom itego je n e ra ła  am erykańsk iego  Sherm ana 
zwiedzenia naszego k ra ju . J a k  skoro  p a rT ta  ek  
s ta n ą ł na kotwicy, z ja ch tu  C esarskiego Tiar  i z Pa­
ro s ta tk u  Kazbek, posłane zosta ły  szalupy z oficerami, 
dla powinszowania drogim  gościom ich p rzy jazdu . 
Shermarm nie było, lecz natom iast p a ro sta tek  p rzy ­
wiózł około 60 pasażerów  obojej płci, obywateli wiel- 
■ . ,rzecz' i ,osl>0}Bej, k tó rzy  przedsięw zięli p rz e ­
jażdżkę po oceanie i po m orzach europejskich. Se­
w astopol objęty by ł także program em  podróży, i 
am erykanie, dowiedziawszy się w tym  porcie o poby­
cie Ich  C esarskich Mości na południowym brz g

* (Z P ł o c k a )  pod dniem 3 (15) września r. b. pi- 
sza nam: Ciche, spokojne i marzące śród usypiającej zie- 
lonośei ogrodów i przechadzek nasze miasto, w ostatnich 
dniacli raptownie, jakby laską czarodziejską naraz zbu- 
zbudzone i powołane do rzeczywistego życia zostało. 
We środę, jako w dzień imienin Najjaśniejszego M onar­
chy i Następcy Tronu, miasto zajaśniało wieczorem rzę­
sistą iluminacją, a podwoje salonów naczelnika gubernji 
barona W rangel i dostojnej jego małżonki otworzyły się 
na przyjęcie zaproszonych gości, tak wojskowych jako i 
cywilnych, podejmowanych jak zwykle z nieporównaną 
uprzejmością i gościnnością. Wniesiony przez gospoda­
rza toast za długie lata panującego Monarchy 1 Jego N a ­
stępcy, przy odgłosie obecnych, oraz muzyki wojskowej, 
wymownie świadczył, jak  głębokiemi uczuciami ożywio­
ne było zebrane towarzystwo. Następnie w piątek, t j. 
1 (13) b. m. i r. w tylko co otworzonym klubie, po raz

(>) W  186%  roku szkolnym wszystkich uczących się 
obojga płci było 376 — w tej liczbie płci męzkiej 248 , 
płci żeńskiej 128.

tomym yvb«u“-“  • - ■ „ Cie Ich Cesarskich Mości na południowym brz- g
W tej liczbie płci męzkiej 2 4 8 , Krymu, postanowili udać się do Ja łty  i złożyć u sto

Jego Cesarskiej Mości wynurzenia o swem jak Da,
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głębszem dla Niego poszanowaniu i o uczuciach przy­
jacielskich dla narodu ra  skiego. Tegoż dnia, depu- 
tacja z adresem udała się do Liwadji, 14-go zaś p ra­
wie wszyscy podróżni dostąpili zaszczytu być przed­
stawionymi w Liwadji Ich (Jesarskim Mościom i Naj­
dostojniejszej Rodzinie. Dz’iś, drodzy nasi goście 
przedsiębiorą podróż napowrót do swego kraju. 
Z rana odwiedzili oni wszyscy .Pigr, i jak się zdaje, 
nie posiadali się z radości z powodu łaskawego przy­
jęcia, jakiego doznali w LiwaAji; wszyscy oni be? 
wyjątku oświadczają się głośno ze swem spółczuciem 
dla narodu ruskiego i ich sprawy.’1'

* (Z ak az ). St. Pet. Wied. piszą) że naczelnik mia­
sta Odessy, dostrzegłszy że w powierzanym mu obrębie 
zaczęli pojawiać się żydzi obojej płci z zachodnich gu- 
bernij, którzy wbrew istniejącym postanowieniom, po­
zwalają sobie ukazywać się na ulicach nńusta, mężczy­
źni w odróżniającym się kostjumie: krymkac.h, kaftanach 
jedwabnych, czarnych pasach, pantoflach, z' pejsami na 
głowie, a kobiety z golonemi głowami pokrytemi peru­
kam i,—polecił policji miejscowej, że jeżeli którykolwiek 
z żydów pozwoli sobie ukazywać się w takim odróżnia­
jącym ubiorze z pejsami, a kobiety z golonemi głowami 
przykrytemi perukami, pociągać ich do kary pieniężnej, 
podług prawa.

* ( S z k o ł y  ż e ń s k i e  w S y b e r j i ) ;  Mosks. 
W ied. donoszą z kraju zabałkajskiego, że w ostatnim i 
czasie tam wiele zrobiono, dla kształcenia płci żeńskiej. 
Szkoła żeńska wKjachcie znacznie została ulepszoną, a 
liczba uczennic wynosi około 50; w Czita założono pen­
sję żeńską, w której znajduje się 37 uczennic; w Ner- 
czyńsku zakłada się szkoła żeńska na wzór ezytyjskiej; 
nareszcie, w szkołach kozackich zwrócono uwagę aby w jj 
nich kształciły się także dziewczęta. Pocieszającą jest | 
wiadomość, że w więzieniach urządzone zostały z ofiar ' 
prywatnych osobne lokale dla kobiet, a w nich oddziały I 
dla dzietnych. j

1
* (W  y r a b i a n i e  b a w e ł n y ) .  Dla wyrabiania i :  

z rośliny ascepias Syriaca bawełny kr-jo*wej na wzór a- 1 
merykańskiej, oraz przędzy, knotów, pluszu i t. p. u- j 
tworzyła się kompanja akcjonarjuszów, której ustawa ( 
w  dniu 29 kwietnia r. b. najwyżej zatwierdzoną została. , 
Obecnie gazeta Wołyńska donosi, że w powyższym ce- i 
lu kompanja zakupuje nasiona tej rośliny o<l ogrodnika : 
uniwersytetu kijowskiego Gothuta, na mocy zawartej j 
umowy, a dla urządzenia plantacji nabędzie albo za- i 
dzierżawi grunta w ilości najmniej piętnastu tysięcy n>or- j 
gów w gubernjach czernichowskiej i wołyńskiej, oraz u- | 
rządzi potrzebne fabryki i zakłady do- wyrabiania włó- j 
kien i innych części rośliny. Dla rozszerzenia swych i 
czynności, kompanja upoważnioną jest zadzierżawiać i j 
nabywać na własność grunta, lasy i urządzać rożne za- j 
kłady, potrzebne dla jej przedsiebierstwa. Kapitał za­
kładowy kompanji, wynoszący dwa miliony rubli, roz­
dzielonych pomiędzy założycieli i zawezwanych do tego 
przedsięwzięcia osób. Pieniądze za akcje wnoszą się od- 
razu całkowicie.

* ( Z N i ż s z e g o - N  o w o g r o d u ). Mosk. Wied. 
pod d. 27 sierpnia donoszą: Dziś dany był w tutejszym 
gmachu jarmacznym przez kupców wielki obiad dla gu­
bernatora Odyńcowa, podczas którego były mowy; mię- j 
dzy innemi pułkownik Bogdanowicz przemawiał na ko- i 
rzygć kolei żelaznej syberyjskiej; mowa jego przyjętą j 
została nader przychylnie przez kupców i wszystkich o- 1 
beenvch.

k
* ( M i a r y  i w a g i  o b w o d u  t u r k e s t a ń s k i e g o ) .  j 

W  artykule zamieszczonym w doniesieniach towarzy- j 
stwa jeograficznego, między innemi czytamy: „Miary i i 
wagi w Turkestanie dotąd jeszcze nie są ustano- j 
wionę, jak i w pozostałej części Azji. Arszyn i są- ; 
żeń nie są znane, a używana jest miara kary chański, 
równa 3-m arszynom czyli 2-m cbańskim gaziom, i ta r­
gowy kary — sążeń:—2-m arszynom czyli dwom targo­
wym gaziom. Tkaniny sprzedawane są na gazie, na ka­
ry, albo sztukami. Większa sztuka (trzymająca około 20 
arszynów) nazywa się toka. Dwie sztuki, po 8 arszynów, 
potrzebne na suknią," zwane są dżura. Dla oznaczenia 
wagi używane są tak zwane kampi i gaiki. Zwykły po- 
dzia wagi^w handlu środkowej Azji jest następujący:

, Charwar — 5 batmanom (10 pud.), batman =  8 syrom 
(2 pucI.), s y r - 2  czerekom (10 f ) ,  czerek=2 nimczere- 
kom (5 £), mm-czerek=2 nimcza (2 %  £.), nim cza=2 
mm-mmczą (1 A f.), mm-nimcza == 5 miskalom (%  f.). 
(Miskal równa się j% naszego funta). Wszelako waga 
ta, używana w domowym handlu, w niektórych miejsco­
wościach me odpowiada normalnej; w jednem naorzy- 
kład mieście charwar równa się 11 pudom, a w irf  ' h 
batman waży daleko mniej jak zwykle. Kursująca tu do­
tąd moneta złota, zwana tilli, równa się 20 tengom sre­
brnym; tenga =  64 czochora miednym; czocha-= naszej 
kopiejce asygnacyjnej. Kurs monet podwyższa się i zni­
ża: w ostatnim czasie za tille, płaco rs. 3 k. 80 do rs. 4,

a za tangę dawano około 73 czochów. W handlu wy­
miennym z ludami koezującemi za jednostkę uważa się 
baran dwuletni, wartujący 1 tilli. (Siew. Poczta).

* (W y p a d e k  n a  r. W o ł d z e ) .  Gazeta Gruber. 
Kostrom. donosi z Kineszmy co następuje: „Po ukończe­
niu jarmarku tutejszego, około sta osób płci obojej, w 
strojach kolorowych, wsiadło na łódź w celu przepra­
wienia się na drugi brzeg "Wołgi, śpiewając; podniesio­
no żaęriel, łódź odbiła od brzegu, zagrażając przy naj­
mniejszej nierównowadze nabraniem wody, jednakże 
przebywała W ołgę i już blisko była brzegu; właściciel 
dla swoich widoków, chcąc ściągnąć zapłatę od pasaże­
rów przed wyjściem ich na ląd, zażądał takowej w trak­
cie przybliżania się do brzegu, co wznieciło niejakie po­
ruszenie między podochoconym ludem; łódź przewróci­
ła  się a krzyk rozpaczy rozległ się w powietrzu, poczem 
zamilkł na wieki; ocaliło się, jak słychać, nie w-iele, a 
63 osób obojej płci utonęło. Właściciel łodzi ocalał, ale 
żona jego zginęła. Zrządzeniem opatrzności ocalała 8- 
Ietnia dziewczynka, która, jak powiadają, błagała rodzi­
ców aby nie wsiadali do łodzi, przepowiadając, że utoną; 
ocalała także jedna dziewczyna, która opowiada, że to­
nący ledwie nie pociągnęli ją  za sobą w głębinę, tak, że 
pozostawiła w ich ręku sw-oje okrycie i spiesznie wypły­
nęła na mieliznę; inna młoda kobieta ocaliła swe życie, 
chwyciwszy się pod łodzią ławki, na której siadają wio­
ślarze; ciała wielu utonionych wypłynęły nazajutrz na 
wierzch wody, w7 tej liczbie brzemienne kobiety;, przy 
nich znajdują się pieniądze; prąd wody uniósł ich dale­
ko od miejsca wypadku; rybacy chwytają je  i składają 
na brzegu. W jednym miejscu leży 12 ciał'młodych ko­
biet, na twarzach ich odbijają się cierpienia konania.

Amaryka.
* ( W o j n a  b r a z y l i j  s k o  - p a r a g w a  j s k a). 

Otrzymano w Lizbonie, 14-go b. m., wiadomości 
z Rio, dochodzące do 24-go sierpnia. Pod tą  osta­
tnią datą, armja brazylijska, która odbywała w dal­
szym ciągu poruszenia koncentracyjne, znajdowała 
się o milę od twierdzy Hamaita, którą zamierzała 
oblegać przy pomocy eskadry od strony rzeki. Bra- 
zylijczycy odnieśli świetne zwycięztWo w Matogrosse 
i odebrali Gorumbę. Wszystkie siły paragwajskie 
wpadły w ich ręce. Jenerał paragwajski poległ. 
Brazylijezyey zabrali w Corumba 8 dział, broń i za­
pasy żywności i wyswobodzili 500’jeńców wojennych. 
(Corr. Hav. Bul.)

* ( P e r  u). Przy odejściu ostatniej poczty zacho- 
dnio-indyjskiej, kongres rzeczypospolitej Peru  obra­
dował jeszcze. Podług nowej konstytucji peruwiań­
skiej, żadnemu społeczeństwu religijnemu, z wyjąt­
kiem katolików, nie dozwala się odprawiać publicznie 
nabożeństwa. Podatki mogą być pobierane tylko 
przez kongres. (Nordd. A. Z .)

Auatrja.
* (B a i' o n B e u s t). B riinn , 16 września. Kan­

clerz państwa baron Beust, w przejeździe do Reichen- 
berga, doznał w banhofie tutejszym bardzo świetne­
go przyjęcia. Na powitanie ze strony władz i publicz­
ności, odpowiedział on długą mową, w której nad­
mienił, że droga, na którą wszedł, jest tu  i ow'dzie 
trudna i mozolna, i że w podobnych chwilach, zaufa­
nie publiczne jest w dwójnasób cenną rękojmią po­
wodzenia. Układy w przedmiocie pojednania z Wę­
grami uważa on jako doprowadzone do pożądanego 
i pomyślnego końca; ma on niezachwiane przekona­
nie, że Austrja pozbędzie się wkrótce tego, co wszy­
stkich niepokoi, mianowicie niepewności powodzenia. 
Zresztą okoliczności są tego rodzaju, że nie wątpi on 
ze swej strony o utrzymaniu pokoju: dowodem tego 
jest zawiązanie na nowo stosunków handlowo-polity- 
cznych z Prusami. Mowa ta powitaną została z za­
pałem. ( Wolffs T. B .)

* ( D ł u g  p a ń s t w a ) .  Wiedeń, 14 września. 
W przedmiocie propozycij rządu, które mają być 
przedłożone delegacjom obu połów monarchji, Die 
1’resse donosi, że z ogólnego długu państwa potrąco­
ny zostanie kapitał odpowiadający 25-u miljonom 
p r-  centów, i że suma ta ma być spłacana wyłącznie 
przez kraje cislitawskie, albowiem kapitał pomienio- 
ny użyty był w interesie specjalnym krajów nie wę­
gierskich. Węgry wezmą udział w wysokości 30%  
w spłacie reszty procentów od długu państwa, które 
wynoszą około 125 miljonów rocznie. Udział Wę­
gier w ciężarach ogólnych monarchji, wynosić będzie 
także 30 procent. Podług tego systemu, udział Wę­
gier tak w spłacie procentów od długu państwa, jak 
i w ciężarach wspólnych, wyniesie od 52 do 54 mi- 
ljonów.zł. reń. Deficyt w budżecie monarehji wyno­
si podług jednej wersji 48 miljonów, a podług innej 
wersji, od 50 do 55 miljonów. ( Corr. ILiv. Bul.)

* ( Z a p r z e c z e n i e ) .  Wiedeń, 14 września.
iener Abp. zaprzecza w sposób jak najbardziej sta- *

nowczy wiadomości, jakoby rząd austąacki zamierzał 
sprzedać dobra kościelne dla zaradzena wymaganiom 
finansowym państwa. (Corr. Hav. B u l)

* (Sej  m w ę g i e r  s k i  i r a d a  p ań s tw a .) Wie­
deń, 13 Września. Sejm węgierski ma zg-omadzić się 
na nowo 28-go b. m., a zatem o kilka dmpóźniej niż 
rada państwa, w Peszcie bowiem chcą przekonać się 
poprzednio o tem, jakiego przyjęcia ze stnny repre- 
rentacji niemieckiej doznają uchwały delegaćj. W ka­
żdym razie, tak z tej jak i z tamtej stron) Litawy 
spodziewać się należy burzliwych sesij parlanentar- 
nych. Komisje rady państwa zredagowały p.-opozy- 
cje. oddane im do opracowania, w duchu tak Iberal- 
nym, że rząd nie będzie mógł przystać na nie—Po 
przyjęciu w Peszcie, z nadzwyczajnym zapałem mę­
żów z emigracji, mianowicie Klapki, Perczela, Ttrra 
1 innych, można będzie przekonać się za kilka oni, 
czy można tam jeszcze liczyć i na lojalne demonstra­
cje. Dnia 22-go lub 23-go b. m. ma przybyć do 3u- 
d), na dłuższy pobyt, rodzina cesarsko-austrjacia; 
szczerym przeto stronnikom dynastji przedstawi sie 
sposobncse do dania dowodów ich lojalności. (Nordd.
A l  ■ jff/.)

* ( U ł a s k a w i e n i e ) .  N . Pr. Presse donosi, :e 
cztery osoby oskarżone w Pradze o wypuszczenie v 
obieg pamnetu podżegawczego w języku czekim poi 
tytułem: Ł z y  korony ezeskiej, zostały przez cesarz: 
ułaskawione i wypuszczone na wolność. (La Pr.).

A ęja .
* (T a j k u n). Dziennik D ayblad, wychodzący 

w Hadze, podaje bardzo ciekawe szczegóły o widze­
niu się tajkuna Stotsi-Baksi z posłami europejskimi, 
rezydującymi w Japonji. Wyrazy powiedziane przez 
tego monarchę, i bardziej jeszcze może rozkazy dane 
przez niego wszystkim urzędnikom w przedmiocie 
uregulowania charakteru i doniosłości ich stosunków 
z reprezentantami mocarstw europejskich, świadczą
0 mocnern z jego strony postanowieniu, utrzymania 
swego kraju na drodze postępu, na jaką wszedł. 
(Nord.)

Belg-ja.
* ( K o n g r e s  k a t o l i ck i - ) .  Piszą z Brukseli pod 

dniem 13 września: Kongres katolicki zakończył w 
dniu 7 b. m. swoje posiedzenia świetnym bankietem, 
przypominającym cokolwiek, jak to należy przyznać, 
uczty braterskie pierwszych chrześcian. Poważne 
zgromadzenie, strudzone rozprawami i ceremonjami, 
chciało, jak powiedział jeden z biesiadników, po na­
syceniu rozumu, nasycić także ciało. Bankiet ten u- 
dał się w zupełności, dzięki zdolności jego organiza­
torów, a przedewszystkiem ogromnej liczby zebra­
nych składek. Przy końcu bankietu zapał był nie do 
opisania; wydawano ciągłe okrzyki na cześć P iusa 
IX, p. Dupanloup, p. Yeuillot i żuawów papiezkich. 
Zrozumiano u nas, że kongresy są przedewszystkiem 
zgromadzeniami konsumentów, i dla tego je szanują
1 zbierają je o ile można, jak  najczęściej. „Kongre­
sy międzynarodowe zbierają się na pochulankę.” Jest 
to jeden zulubionych naszych aforyzmów. (La Patr.)

* (P . D a n o ) .  P a ryż , 15 września. M onitor 
wieczorny donosi, że p. Dano, były poseł francuzki 
W Meksyku, przybył 28-go sierpnia do Nowego-Jor- 
ku; w towarzystwie jego znajdowali się sprawujący 
interesa Belgji i Włoch, oraz 200 francuzów, którzy 
wracają z Meksyku do kraju'rodzinnego. Konsulo- 
wie francuzcy w Yera-Cruz i Tampico odpłynęli 
wprost do Francji. ( Wolffs T. B .)

N iem oy.
* ( A d r e s  i z b y  b a d e ń s k i e j ) .  Piszą z Berlina 

do Ajencji Havas.: Odpowiedź, jaką przygotowuje 
izba badeńska w projekcie adresu na mowę tronową, 
jest dostatecznym dowodem, że obecnie nie ma mowy 
o domaganiu się przystąpienia do związku północne­
go. Charakterystycznem jednak jest to, że adres wy­
raża niby swoje niezadowolnienie z przedłużenia tra­
ktatu związku celnego, nie dla tego, iżby traktat ten 
zagrażał monarchji wielkiego księcia, ale dla tego, że 
wspólność instytucij nie rozciąga się do prawodaw­
stwa socjalnego i ekonomicznego. Potwierdza się za­
tem przewidywanie wyrażone przez p. Bismarcka na 
posiedzeniu parlamentu północnego z dnia 11 kwie­
tnia, że jednośp socjalna i ekonomiczna, byłaby bezpo- 
średniem następstwem przywrócenia związku celne­
go. (L a  Pr.).

* ( G ł ó w n y  s z t a b  a r m j i  b a d e ń s k i e j ) .  P i­
szą z Wiednia do Prayer Jour.: Według pewnych 
wiadomości otrzymanych z Karlsruhe, wielki książę 
zażądał w Berlinie postawienia jednego oficera pru­
skiego na czele głównego sztabu armji badeńskiej, i 
w tym celu wyznaczony został major Leszczyński, dla 
przestrzegania interesów pruskich; oficer ten odko­
menderowany został tymczasowo na ową posadę
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z warunkiem wstąpienia napowrót do armji pruskiej. 
{La Fr.)

P ru s y .
* (S p ro s to w a n ie .)  Nordd. A . Z . oświadcza, na 

zasadzie komunikacji urzędowej, że osobą obraną nie­
dawno z pieniędzy w jednej z restauracij tutejszych, 
przez graczy z profesji, był nie minister skarbu, lecz 
pewien młodszy szlachcic z prowincji. B resl. Z., po­
dając powyższe sprostowanie, powiada: Niektóre ga­
zety berlińskie doniosły, że p. v. d. Heydt dostał się 
w ręce graczy i przegrał przeszło 150 talarów w go- 
towiźnie i przeszło 8,000 talarów w wekslach; uwa­
żaliśmy tę wiadomość za nieprawdopodobną i z tego 
powodu nie komunikowaliśmy jej.

Turcja.
* (M u s t a f a - F a z y l - p a s z a ) .  F aryz , 16 

września. Książę Mustafa-Fazyl-pasza odjechał wczo 
raj przez Wiedeń do Konstantynopola. W obecnych 
okolicznościach, podróż brata wice-króla egipskiego 
do Konstantynopola, ma wielkie znaczenie. Wiado­
mo bowiem, te  Mustafa- Fazyl-pasza ogłosił niedawno 
plan reform, których urzeczywistnienie postawiłoby 
Turcję w rzędzie państw, które najdalej postąpiły na 
drodze zasad konstytucyjnych. (L a  Fr.)

• i i  .................................................. ... ...............

Korespondencje Dziennika Warszawskiego.
Zurich, d. 14 września 1867 r.

Jenerał Effendi.— Wysocki i Różycki.— Garibaldi.—Szpie 
S 1—  Delegowanie Wysockiego do Węgier. — Udział naszych 
deputatów w kongresie pokojowym. — Wyjazd i pożegnanie 
Daribaldego, manewra wojenne, armatka ręczna Bosaka — 
•rozsiewanie pogłosek.—Pawłowski v. Kwinta.—Giller.—Dal- 
gre woJown'cze wybryki rządu wygnanej Polski. — Dwa kon­

an ia  7 b. m. w sobotę, przyjechali do Zurichu: je­
nerał turecki (czystej rasy), kawaler orderów, Ach- 
med-Effendi z Konstantynopola i dwaj polscy jenerał- 
nciekinierowie: Wysocki i Różycki (starszy apostoł 
sekty towjańczyków) z Paryża. Tegoż dnia przybył 
także Garibaldi na kongres pokojowy de Genewy, 
gdzie przyjmowany był z wielkim entuzjazmem przez 
walecznych radykałów genewskich i gminę socjalistów 
słowiańskich. Jenerał Effendi zaraz nazajutrz po 
tn 01{f Przyje^dzie, odbył na Oślej górze długą sekre- 
lior er®ncJ4 z oberpolicmajstrem Langiewiczem, 
2pf i *  miał sobie przez tegoż zaprezentowanych 

Ta Wolniejszych uciekinierów ( Gawełkiewicza, < 
Ignacego Chylewskiego, Wiktora Jaworskiego v. Ilel- 

brata Anioła, Apolla Domeradzkiego i Feliksa 
Czaplickiego), wybranych na szpiegów tureckich do 
Bnlgarji i innych prowincij słowiańskich pod rządem 
tureckim zostających; onegdaj odwiedził w szpitalu 
Kozłowskiego, nad którym bardzo ubolewał i podzi­
wiał jego rany, a wczoraj przed południem wyjechał 
wraz z renegatem Lenieckim do Anglji. Ten ostatni 
ma zabrać z Londynu i przetransportować do Turcji 
ogromną masę fałszywych asygnat. Langiewicz opu­
szcza także w bieżącym miesiącu Szwajcarję i wraca 
do Turcji. Wyprawił on dziś rano, wspólnie z Moro- 
zowiczem, ostatnią partją ochotników do Konstanty­
nopola.

W ysocki przybył tu na wezwanie rządu narodo­
wego wygnanej Polski i wyjeżdża ztąd w przyszłym 
}godniu w bardzo ważnej rewolucyjnej misji od te- 

8°ż rządu do Węgier. Różycki zaś przyjechał celem 
^najdowania Się z mistrzem Towijańskim i całą jego 
i-? , pokojowym kongresie w Genewie. Oprócz se- 
i y o /i^y k ó w .g m in y so o ja lis to p a tó w  słowiańskich 

władcy Eselbergu, żadne z uciekinierskich stowarzy­
szeń udziału w kongresie pokojowym nie brało. Rząd 

ygnanej Polski zaprotestował nawet przeciw zebra- 
J L S ?  t®®04 kongresu, gdyż jaklpowiada wswympro- 
Pni-ti h Cesarz chiński et comp. nie odbudują 
że ” TaUtni • i° I>ok°ju w Europie mowy być nie mo- 
t n v  k S r o w  rZą,d . wygnanej Polski był przeci-
wydelegował i e r l n Pu  °^U 1 udziału w nie brał, 
S S f f l S J P - i .  czas do Genewy kilku
rania fantów i s p f e y^ f “ ê egi> orazdla  l e ­
jącej w Zurichu loterji fantowej, jakoby na korzyść 
dotkniętych powodzią galicjan. V la t e r  ^  g  
zwyczajem, przebrany po cudacku, ze sztandarem  
Sobieskiego w ręku zebrał na kongresie o jałm użnę 
J a  inwalidów (na księżycu), uczących się (których! 
Jeżeh się zgłaszają don o wsparcie, każe bez ceremo- 
7 .  wyrzucać lokajowi za bramę), dotkniętych powo- 
• z pogorzelców, na lestaurację winnicy narodowej 
jh iue podobne cele. Czy dużo uzbierał niewiadomo; 
mabia bowiem niema zwyczaju zdawać przed kim’ 
TJwiek sprawozdania z przychodu i obrotu fundu- 

w na cel publiczny przeznaczonych. 
lis| 7 riba d̂i onegdaj.rano wyjechał z Genewy. Socja- 
w a ^ aci słowiańscy odprowadzili go z muzyką i śpie- 

1 do pierwszej stacji, a Ignacy Chmieliński wyłu­

dził od niego przy pożegnaniu 100 franków na koszta 
ułatwienia Berezowskiemu ucieczki z więzienia. Przed 
odjazdem, pustelnik Kaprery był obecnym na mustrze 
i manewrach wojennych odbytych za miastem przez 
cały skład socjalistopatów słowiańskich—i oglądał 
pilnie armatkę ręczną z tyłu nabijaną, pomysłu eks- 
dyktatora Bosaka, w jaką eksdyktator ma zamiar 
podczas wojny wszystkich swoich uciekinierów zao­
patrzyć. (Armatka Bosaka jest w swoim rodzaju takiem 
samem głupstwem, jak latające wozy-kosyniery blagi- 
simusa, na budowę których tenże roztrwonił przeszło 
150 tysięcy franków z funduszów narodowych).

Dla zachęcenia polskich uciekinierów do wstępo­
wania do bandy żandarmów papiezkich, członkowie 
stowarzyszenia księży-uciekinierów polskich rozpu­
szczają pogłoski, że banda pomieniona, nie dla obrony 
państwa kościelnego lecz dla odbudowania Polski jest 
organizowaną. Pomimo to, uciekinierja daleko sko- 
rzej spieszy do Turcji niż ao Rzymu. W miejsce wy­
dalonego ze Szwajcarji jezuity Błońskiego, zajmuje 
się tu werbunkiem uciekinierów, eks-dusiciel Hilary.

Dzięki-Herzenowi, wojewoda Ignacy Pawłowski v. 
Kwinta Bolesław i jego godna towarzyszka p. Amelja, 
uważani tu są przez niektóre stronnictwa uciekinier- 
skie—za szpiegów. Otóż Pawłowski, dla naprawienia 
sobie i pannie Amelji opinji, i zjednania napowrót 0 - 
gólnego u uciekinierji zaufania, podjął się uroczyście: 
najdalej za trzy tygodnie od daty dzisiejszej, wykryć, 
przy współdziałaniu swej siostry — korespondenta 
Dziennika Warszawskiego z Zurichu — poddając się 
w razie przeciwnym za niedotrzymanie obietnicy — 
karze cielesnej. Czekamy tu więc niecierpliwie re ­
zultatu poszukiwań pana Kwinty, następsiwem któ­
rych będą śledztwa, sądy publiczne i inne śmieszn e, 
ołazeńskie i skandaliczne sceny.

Giller po otrzymanych od demokraty Szczupacz- 
ciewicza razach, wyzdrowiał zupełnie i w końcu bie­

żącego miesiąca udaje się znów w artystyczno-polity- 
czną wędrówkę po Europie.

Rząd narodowy wygnanej Polski, w dalszym ciągu 
swych wojowniczych wybryków, wydał pod dniem 
8-m b. m. swym galicyjskim dyplomatycznym ajen­
tom sekretny rozkaz: uformowania bezzwłocznie we 
Lwowie trzech, a w Tarnowie i Krakowie po dwie de­
kad wojennych—na wzór zorganizowanych w Szwaj­
carji i innych krajach.

W przeszłym tygodniu odbył się tu kongres wete­
rynarzy, w którym brał także udział profesor wete- 
rynarji p. Seifman z Warszawy. W przyszłym zaś 
tygodniu ma się odbyć w Lausannie kongres so­
cjalistopatów słowiańskich z demokratami blagissi- 
musa (jeżeli nb. ci ostatni usłuchają wezwania Bosa­
ka. Q.

Paryż 10 września. (*)
Veron.—Różne wiadomości.

Yeron umarł. Był on pochodnią współczesnego 
francuzldego towarzystwa, przedstawicielem bogate­
go mieszczaństwa, do którego nawet sam Napoleon 
III zbytecznie się zalecał. Dla tego to mianował Ve­
rona senatorem. Znakomitość swą zawdzięczał z po­
czątku pastylkom od kaszlu (Pate Regnault), które 
przedał za 400,000 fr., co było początkiem jego ma­
jątku. Będąc farmaceutą, nauczył się cokolwiek me­
dycyny, dla tego w jego dziełach napotyka się prawdy 
tego rodzaju: „Skóra, ogromny organ, potrzebuje 
wyjść, i kąpiele są dla niej niezbędne”. Veron był 
przedstawicielem tej mierności, która uwarunkowywa 
powodzenie w naszym wieku, nie budząc zawiści i 
obawy. Ci wielcy ludzie do małych rzeczy, bywają 
doskonałymi spekulantami. Jako dyrektor opery, 
p. Veron nie bał się wielkich wydatków dla nabycia 
najlepszych oper i najlepszych artystów, czem zape­
wnił sobie powodzenie. Brzydki, za pieniądze umiał 
sobie zjednać przychylność kobiet. W Cafe de 
P a n s , a potem u Vefoura, zwracał na siebie uwagę 
swemi obiadami. Objąwszy Constitutionnela z 3,000 
prenumeratorów, wkrótce dodał jedno zero do tej cy- 
fry, za pomocą reklam. W dzień Wielkiej nocy, 
ukazały się one na wszystkich ulicach, a jego ajenci 
wchodzili do kawiarń, żądali Constitutionnela i wy­
chodzili, jeżeli im go nie dano.

Dzieła p. Verona, „Sto tysięcy dochodu” i „Pamię­
tnika paryzkiego mieszczanina”, napisane były nie 
przez niego, a przez p. Mabtourne, którego Ludwik 
Iilip  tak się obawiał, że płacił mu 6,000 fr. rocznie 
za to tylko aby nic nie pisał. Mało tourne umarł nie­
co wcześniej od Verona

Nauczyciel cesarzewicza został zastąpiony przez 
syna tego, który uczył księcia Aurnale. Pana Monier
uznano za zbyt liberalnego

 ̂lelka Księżna Helena Pawłówna jest w Paryżu. 
Dwor znajduje się w Biarritz. K .

• pierwszej stacji, a Ignacy Chmieliński wyłu- (*) List ten wzięty jest z W aru . Dniew.

/ . K w estja felczerska. 
N iezadaw alnS L W2iTy z W a r s z - 

lestwie polskiem s i k f  o d llk s iielCZerSki>g° W kr<5'  
my ślności miejscowego i / d u ^ r o C .  T i S l l K

do swe go brata ̂ p ro ste^ m iło  wieka WoH/ wracać si§ 
w stosunkowo s ę
nem położeniu. Włościaninowi p oręczn ie?  n ™ ?  i  
z felczerem, i łatwiej mu go wynagrodzićeJ pomówm.mi K Sitvvrft sSLssscr
wią żyzny grunt do n iezh czo ^cL u d u T y ^ ^w am m ' ' 
ko wy warnych ogromnem współzawodnictwem na polu  
felczerskiego rzemiosła. W edług ostatnich wiado­
mości, na małem terytorjum królestwa, znajduje sie 
przeszło 1,200 felczerów. Wkażdem maleńkiem mia 
steczku jest ich po dwóch, po trzech i więcej a pra­
wie każdy w swem rzemiośle znajduje środki do przv 
zwoi tego utrzymania siebie i rodziny. Tu, towspółu 
bieganie się, wbrew ekonomji politycznej, daje naiopła- 
kansze rezultaty, dla tego, że prowadzi nie do poni­
żenia wartości pracy i wiadomości, lecz do rozlicz­
nych zwrotowi oszustw, zmierzających do wyzyskania 
kieszeni włościańskiej. Należy obok tego wspomnieć, 
że większość praktykujących felczerów jest pocho­
dzenia żydowskiego i oni to, odbijając sobie wzaje­
mnie praktykę, naganiając działania współkonkuren- 
ow, 1 obiecuj ąc pacjentom niewątpliwe wyleczenie 

ostatecznie wycieńczają siły tych nieszczęśliwych’ 
którzy szukają wyleczenia jakichkolwiek chorób chro­
nicznych. Nie posiadając ani ogólnego, ani specjal­
nego wykształcenia, przeciwnie stanowiąc kastę ś r u ­
bo ciemnych, felczerzy spekulanci działają pod wzglę­
dem naukowym po omacku, i odznaczają się najwiek- 
szem zuchwalstwem w całem lekarskiem postępowa­
niu. Szczodrą ręką, na prawo i na lewo, rozdają takie 
«rodki, jak opium sublimat, datura stramonium—a to 
tem dogodniej, że z jednej strony otrzymują bez trudno­
ści dla przygotowania swych leków najsilniejsze środ­
ki ze sklepów 1 w części z aptek, a z drugiej strony, 
kryminalne ich przestępstwa, w ogromnej większości 
wypadków osłaniają się zupełną bezkarnością.

Jakkolwiek dla prostego człowieka byłoby oczywi- 
stem, że śmierć jego żony, matki, dziecka spowodo­
wana została przez zabójcze leczenie, nie wytoczy on 
sprawy. Już samo leczenie i pogrzeb kosztowały go 
drogo, a proces, z zapłaceniem obrońcy, podróżami 
do miasta i innemi kosztami, może zrujnować do 
szczętu włościanina. Oprócz tego, z powodu swego 
poddania się losowi, daleko bardziej usposobiony jest 
w takich wypadkach, objaśniać zdarzone nieszczęście 
przez wolę z góry. Nie oskarżamy medyczno-policyi- 
nego nadzoru. Może rzeczywiście nie ma fizycznei 
możności wyśledzić szkodliwych działań ciemnych 
majstrów w ciszy wiejskiej 1 na zaściankowych dro­
gach. Jeżelr zaś takie sprawy i bywają czasem wy 
taczane, to zawsze z zaskarżenia samych felczerów 
korzystających z wypadku, aby na mocy tejże kon­
kurencji, podstawić współbratu nogę. Tem objaśnia 
się, że w przeciągu dwudziestu czterech lat, od 1839 
do 1863 r. włącznie, było roztrząsane, jak nam do­
kładnie wiadomo, wszystkiego 881 spraw o naduży­
cia felczerów. Przypuszczając, że cyfra ta przedsta­
wia dziesiątą część przestępstw, spełnionych przez 
ten przeciąg czasu, wcale nie przesadzimy/

Jakże temu zamdzić? Pytanie to jest tak ważne że 
poźądanemby było zwrócić na niego baczną uwagę
0  ile nam wiadomo, kwestja felczerskich nadużyć była 
roztrząsana na posiedzeniach komitetu do organiza­
cji służby medycznej- cywilnej w królestwie, lecz re­
zultat roztrząsań tych, dotąd nie jest wiadomy 7 e  
swej strony pragnęlibyśmy, aby nie były przedsie 
wzięte takie środki, które zamiast ograniczenia zW n  
pomnożyłyby je. T .k  naprę,tład.°n« p S Ł f f i l  
wynurzono zdanie, które znalazło odgłos i w t tri 
szej prasie, o potrzebie zupełnego zniesienia k l i tv  
felczerskiej 1 zamienienia sal g(He ud/iela } 
felczerska na proste gola, nie,®'
cem a felczerów  na tak  zw anvH i inc ■ ,l*rzeKsztat- 
c u z ó w g a r d e - m a l a d e ) .  T  (U fran-
tego nie m ogą być p rzen ies ien i 1 , m i e r o w i e - d la  
będzie im  brakow ało k o X S  i  “ f  HaSZ gfU nt’ Że 
ku z którem i zn aidu ia  sie n • J  r ?'■ .w zw ią z 'zacii lekarskie! w  , ’ w c lzkiej organi-
1,230 felczerzy i 3^>fi7 Ĉ byłoby tak’ że wszyscy  ni cvrnlikTm- .uczniów felczerskich, przezwa-
tvki tvik •’ sPokoi Qie dalej zajmowaliby się prak- 
tmit.’ ■ 1 me ' awn*ei ale tajemnie, bez ż adnej kon-
. ; nieukształcone klasy, po dawnemu zwracałyby

Si? do golarni o pomoc, jak  teraz do sal felczerskich, 
a lud wiejski oddawałby się wyłącznie w ręce owczarzy
1 znachorów, kontyngens których pomnażał by się 
Corocznie wypuszczanemi ze szpitali infirmierami, a 
ta nowa szkodliwa kasta, byłaby tem niebezpieczniej­
szą, że nie posiadając ani^ cząstki, tych wiadomości
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jak ie  posiadają, felczerzy, a będąc pozbawiona zara- nety i t. p. podług najnowszych systemów. Ważną 
bian ia , jak  felczerzy, przez strzyżenie w łosów  i g o le - także jest zaletą postępowania p. Chwata, że z szczególną 
nie , b y łab y  niew ątpliw ie jeszcze zuchw alszą W sw ych cierpliwością i ze znajomością okulistyki zajmuje się do- 
lek arsk ich  działaniach. borem szkieł ocznych, z uprzejmą zawsze gotowością

Zdaje się nam, Że obok paliatyw nego środka, w zm óc- zmiany takowych, gdyby tego rada lekarska, lub pra 
nien ia  nadzoru nad czynnościam i felczerów  i sprzeda- ktyczne używanie wskazywały potrzebę. N ie ujmu- 
żą  lekarstw , najradykalniejszym  środkiem  b yłoby jąc zasłudze kilku znakomitszych optycznych zakłac o w, 
w zniesien ie ogólnego i specjalnego w ykształcen ia  osób, jakie oddawna w W arszawie istnieją, i po o nyc o - 
sposobiących się do zawodu felczersk iego . ż e  propo- dawna trzymają się zasad, jesteśm y pewni, ze i za a 
zycja ta nie jest pustem  słow em , na to  m am y dow o- p. Chwata znajdzie także uznanie i s powodzeniem is me 
dy W życiu praktycznem . W iadom o, ze  felczerzy może, zwłaszcza że przystępnością cen i mezae wianą 
wojskowi otrzym ują dość zasadnicze w yk szta łcen ie  sumiennością, tak ważną w f a c h u  optycznym, po ra za 
w specjalnych szk ołach , i dla tego stoją  daleko w y- dowolnie każdego. ¥•
żej cd  sw ych cyw ilnych w spółbraci. P om im o tego , 
że i oni zajm ują się  pryw atną praktyką, o naduży­
ciach ich w cale n ie słychać. W  oczach ich  leczen ie  
stanow i tak  św iętą  spraw ę, że  uw ażają za obow iązek  
udaw ać się do pośrednictw a lekarza, w e w szystk ich  
wypadkach, przew yższających ciasną sferę ich  sztuki.
Taka dobra sław a, stosuje s ię  przynajm niej do tych  
felczerów  w ojskow ych, k tórzy  n ie w yszli z cyrulików  
2 -go  kom pletu, ja k  to dopuszczono w ostatnich cza­
sach, Co zaś do felczerów  cyw ilnych, ogrom na ich  
w iększość w ychodzi z cyrulików , albo z infirmierów, 
którzy ze dwa lata  przepędzili w szpitalnych izbach.
Chociaż ci m ajstrow ie m ogą być kom petentni tylko  
w sztu ce  puszczania krwi, przystaw iania synapizm ów  j 
i t. p ., nie mniej jednak bez szczególnych trudności j 
otrzym ują patenta felczersk ie, dzięki nieprzebaczalnej Barometr w milimetrach
w zględności, z jaką  egzam inują pretendentów , gu ber- ermome r emm
njalne urzędy lekarsk ie. Tym czasem  liczba felczerów  . 
kw alifikow anych przez urzędy lekarsk ie , jest o g ro -j 

tak naprzykład w ciągu  1865  r wykwa- ?

, k»...m m r a c iM n H M M W * *■«—-

W arszaw a, 
d nia  6  (18? W rześn ia

K a l e n d a r z .
We czwartek, 19 września,—  śśw , Konstantego i Ja- ; 

nuarjusza m ęcz.— Słońce wsch. o godz. 5 min. 41; zach. j 
o godz. 6 min. 5.

W piątek, 20 września, — św. Eustachjusza m ęcz.—  j 
Słońce wsch. o godz. 5 min. 43; zach. o godz. 6 min. 3. '<

przyjechało osób 45 , wyjechało osób 40; —  w ogóle 
przyjechało osób 1202 , w  tej liczbie z z a g r a n i c y  123, 
wyjechało 1117, w tej l i c z b i e  za g T a n ie ę  94.

* L isty niewłaściwie do skrzynek pocztowych wło­
żone, w d. 4 (1 6 ) b. m. i r., pod adresem, a mianowicie: 
z używanemi markami: Denbowski w Chełmie. Kolęd- 
kiewicz w Koninie, Gąsowski w Pułtusku, Mikorsk; w  
Reszkach, Lubelfeld w Łowiczu, Kwiatkowski w P łoń­
sku, Zaleski w Garwolinie, Drabiński w Pniewie, F a ­
bryka wódek w Sochaczewie, Ciołkowski w Nowej Ale- 
ksandrji, Oleksyk w Łukowie, Warnicki w Suwałkach, 
Zawistowski w Mrozach, Jaroszyński w Nieszawie, Za­
borski w Grójcu, — listów miejskich sztuk 4, wyjętych 
ze skrzynek pocztowych, jako na koszt, doręczone nie 
będą, r — oraz 137 sztuk listów na koszt dla wyekspedjo- 
wania wewnątrz kraju, jako z nienaklejonemi markami, 
znajdują się w kancelarji pocztamtu do odebrania.

* Dnia 5 (17 ) b. m. i r. chorych w 8-u  cywilnych szpi­
talach: przybyło 69, wyzdrowiało 71 , umarło 4. po­
zostało 1479 (mężczyzn 677 , kobiet 8 0 2 1, z uch w  
szpitalu starozakonnych mężczyzn 167.

S t a n  p o g o d y .
Dziś z rana — 713, R. ciepła 

Wczoraj.

11

Stan nieba

jest ogro- | jfajwjększe ciepło j- i2 '5 ,R .

o  got: z.

749 4 
t- 9P0 

pochmurny

x rana.}  o god. 4 po poi

l
752.6

t- l l “3 
pochmurny

f  W dniu 17 bieżącego miesiąca zakończył życie opa­
trzony SS. Sakrameatami Ignacy W endorff, dymisjonowa­
n y  Jenerał Major. Pozostała żona z pięciorgiem mało­
letnich dzieci, zapraszają krewnych, przyjaciół i znajo­
mych, na nabożeństwo żałobne w dniu 19 Września r. b. 
o godzinie 11 w kościele S-go Aleksandra na placu Ale 
ksandryjskim odbyć się mające, oraz na wyprowadzenie 
zwłok z tegoż kościoła o godzinie 4y2 po południu, na 
cmentarz Powązkowski.

1 zwłok
I  cment:

Najmniejsze ciepło -f- 7 "5 R * W dniu 5 (1 7 ) bież. mies. i roku, U r o d z i ło  S ię  
chrześcjan: płci męskiej 25 , żeńskiej 18. starozakon- 

! nych'. płci męzkiej 2 , żeńskiej 2 , razem 47: ~—
m nie wielka; tak naprzykład  w ciągu  1865  r v
lifikowano na felczerów  161  osób; z nich ty lko jed n a j Wysokość wody na Wiśle stóp 2 cali 2 
czw arta część otrzym ała stopień w szkole felczerów  ś ~ T ~  [ ,
cyw ilnych ( ‘). i W i d o w i s k a ,  ,

Tym sposobem  żeby w znieść um ysłow y poziom  ] W IE L K I T E A T R . — Jutro , wznowiona opera Ren- żeńskiej 17; s ta ro za ko n n ych :  męzk.ej 
cechu felczerskiego, należałoby: 1) od kandydatów  i dez-vous na Priedm iessiu; balet Gizella. -  Wczoraj, razem 48.

za-
| warło śluby małżeńskie par: chrześcjan-. 10. staroza- 
I konnych: —; — um arło: chrześcjan-. płci męzkiej 1 7 ,

7, żeńskiej 7,

na felczerów  dom agać się pew nego ogólnego u k szta ł- 
cenia, rów nającego się  naprzykład  kursow i dwóch  
pierw szych k las gim nazjalnych; 2) rozszerzyć k u r s :

dawano operę DzWOneif; balet Robert i Bertrand, było
osób 400 . |

T E A T R  ROZM AITO ŚCI. —D ziś, komedja w 5-ciu
specjalno-felczersk iego w ykszta łcen ia , W sk ład  które- j aktach p.W iktoryna Sardou z francuzkiego tłomaczona:

t , 1  t t t  1 -] /I i D Aiłmnit DnnAiłnn’ńtTT ^  ri /-\ Vv TT. PU  »\ .Ob IM /I.
go powinna w chodzie i dentystyka. vV ca łem  k róle­
stw ie  liczy  s ię  zaledw ie 10  dentystów  i ci w szyscy  
m ieszkają w "Warszawie. Taka okoliczność nie b y ła ­
by krzyw dzącą d la reszty  m iast, gdyby każdy pro­
w incjonalny felczer um iał zaplom bow ać, przepiłow ać  
ząb i t. d.; 3 ) nadać prawo kw alifikow ania na fe lcze­
rów w yłączn ie szk o le  felczerskiej, choćby kandydat 
naw et gdzieindziej się k szta łc ił.

W  takim  razie, liczba felczerów  zm niejszyłaby się  
do w ym aganej norm y, stan felczersk i straciłb y  teraź­
niejszy swój spekulacyjny charakter, a w yższy po­
ziom  ogóln ego  i specjalnego w yk ształcen ia  felczerów , 
stanow iłby dla społeczeństw a m ożliw ą rękojm ię tego, 
że działan ia  ich nie zaw sze i nie w szędzie p o łączon e-  
by b y ły  z zgubnem i następstw am i dla publicznego  
zdrow ia. J- L .

oeny  targowe, 
dnia 5 (17) września 1867 roku.

PRZEWODNIK WARSZAWSKI.
♦ ( M a g a z y n  w y r o b ó w  o p t y c z n y c h  A

C h w a t a ) .  Cwierć-rocze już upływ a, jak magazyn do­
piero rzeczony otwartym został przy ulicy Miodowej pod 
nr 4 8 4  wprost rządu gubernjalnego. Wstrzymywaliśmy 
się jednak z poleceniem go względom ogółu, nie będąc 
jeszcze pewni, czyli p. Chwat, jako niedawno z zacho­
dnich gubernji cesarstwa przesiedlony, odpow ie warun­
kom, jakich po optycznych zakładach wymagać mamy 
prawo. Obecnie wszakże, kiedy doktorzy okuliści u- 
znali jednozgodnie specjalne kwalifikacje p. Chwata 
w przyrządzaniu wszelkich szkieł dla wzroku, bądź chw i­
lowo osłabionego, bądź przez naturę upośledzonego, o 
czem przekonały nas oryginalne zlecenia lekarzy p a ­
cjentom swym udzielane i  do zakładu pomienionego 
imiennie adresoioane; kiedy p. Chwat jako wykwalifi­
kowany w sztuce szlifowania szkieł optycznych i w yłą­
cznie tylko temu fachowi poświęcony, w magazynie swym  
nie ma nic, coby zawodowi optycznemu obcem być mo­
g ło  i kiedy przez to właśnie, jako specjalista, zwrócił 
na siebie uwagę i zjednywa przychylną dla siebie opi­
nią, nie możemy więc dłużej pokrywać milczeniem otwar­
cia tego nowego zakładu. Zbytecznem znajdujemy przy­
taczać, że o fi uje on w doskonałe soczewki do okula­
rów i konserwom z kryształu górnego lub szkła, na­
śladującego takowy; w okulary i binokle różnej formy; 
w szkła ochronne przy pracach, w których oko na uszczer­
bek wystawione byc może; w lornety, perspektywy, lu ­

ft )  W arszawska szkoła felczerów cywilnych przy
D zieciątka Jezus, w ykw alifikow ać w c i ^ ............

swego istnienia 907  felczerów, J kolej: 
Sa

Rodzina Benoiton’ow -- - O s o b y :  Champrose — p. Swie- 
szewski; B enoiton— p. Rychter; Marta — pani Ostrow­
ska-, Joanna — panna Urbanowicz. Kamilla — panna 
K w ia tko w ska , Theodule— p. S zy m a n o w s k i, Fanfan —  
panna Aleks. Urbanowicz—(wszystkie 5 jego dzieci); 
Didier zięć Benoiton’a —  p. Tatarkiewicz-, K lotylda—  
pani Łapińska", A dolfina—panna Figarska-, Formichel 
— p. Ostrowski’, Prudent jego syn — p. Sawicki, Ste­
phen - p. Grzywiński-, M uller— p. Szober; M artelen— 
p. Mroziński-, Julja — panna Gilska; Józefa —  panna 
Seredyńska-, Jan— p. Jej de; B aptysta— p. Adler.

ELD O R A D O  (przy ulicy D ługiej). — D ziś  i codzien­
nie, wystąpienie p. Goosz z towarzystwem SpiCWftkÓW 
francuskich.— Początek o godzinie 7 % . —  Wczoraj, 
było osób 5 8 .—

A L K A Z A R  FRANCUZK I (dawniej Odeon na Kra- 
kow skiem -Przedm ieściu).— D ziś i codziennie, Przedsta­
wienie Śpiewaków francnzkich. — (Początek o godzinie 
7 -ej).— Wczoraj, było osób 258 .

T IV O L I.— D ziś  i  codziennie, Przedstawienie trupy 
śpiewaków niemieckich, pod dyrekcją p. Plambecka.— 
Początek o godzinie 7 ej.

W Y ST A W A  T O W A R Z Y STW A  Z A C H ĘTY  SZTUK  
PIĘ K N Y C H  (w  hotelu europejskim). — Codziennie, od 
godziny 10 z rana do wieczora.— Cena wejścia kop. 15; 
w niedziele zaś i św ięta kop. 5. ;

W Y ST A W A  O BRAZOW  i ST A R O Ż Y TN O ŚC I p. 
Sulatyckiego (na Podw alu w domu Dyzmańskich). —  
Codziennie, od godziny 10 rano do 4 po południu. — 
Cena wejścia kop. 10.

N A  P L A C U  N A L E W EK . — Codziennie P A N O R A ­
MA Mikroskopów.

T E A T R  M A ŁP i PSÓW  T R E S O W A N Y C H .- D z iś , 
i  codziennie, Przedstawienie w ogrodzie przy ulicy Mio­
dowej, w domu Lessera. — Początek o godzinie 6 l/ 2 . —  
Wczoraj, było osób 115.

RODZAJ PRODUKTÓW
Czetwert 1 'Korzec, od — do

rsr. kop. ruble sr. i keniejki
15 60 7 35 9 75

Ż y t o ................... ............................ 10 ; 8 
6 48

6 j 15 j 6 
3 !45 1 4.

30
5

4 156 2 ! 70 2 85

Kartofle.................................... 3 j 12 1 j 80 j 1 95
Pud siana od kop. 33% — 35. Pud słomy od kop. 20 -  22%. 

Dowozy. Pszenicy 260; Żyta 170; Jęczmienia 115,
Owsa 285 czetverti.

Wiadro okowity od rs. 3 kop. 90 do rs. 4 kop. 96 
Garniec „ od rs. 1 kop. 30 do r s . 1 k o p . 32

KUKSA TELEGRAFICZNE. 
A j e n t e k y  R c d h f a  O  k  j ł  ą  t  

P etertb u rg , d n ia  b (1 7 ) W rześnia  1 8 8 7  r.

W e k s le  n a  L o n d y n  3 m ie s ...............
„  H a m b u rg  .. . ............
„  A m szterii& in „  ..............
„ Paryż.............. .....................
„  B e r lin  15 d n i za  100 R s .

5 - ta  P o ż y c z k a  S t ie g l i t z a ..........................

Rothschilda.. 
Premjowa z 1864.

. 1866.

7-m a
1-za
2 -g a  »  »>
5 %  B ile ty  B a n k o w e .
A k c je  w -g o  T o w . d ró g  ie la z . za  125 R b . 
O b lig ac je  „  „  ,. „
A k c je  d ro g i  żelaz . W a rs z .- T e r e s p o ls k ie j .

Metali t i .
K u p o n  z L u te g o  
„  z S ie rp n ia  

I m p e r ja ly  
D y sk o n to

wy.n165 */4

1 5
I '7 V a

■6 %

84
85

699
9%

KURSA TKLBSRAFIOZNS 
a j i b t d k y  R u d o l f a  O k u  t  

i B erlin a , d . 5 ( 1 7 ,  W rześnia  1 8 8  7  rotf*.

Z BERLINA

szpitalu
dwudziestosześcioletnie!"
czyli średnio 38 feler 
czerzy w kraju.

w rocznie.

* Przyjechali do Warszawy: jenerał-lejtnant Szuber- 
ski, z zagranicy; rzeczywiści radcowie stanu: Schu­
macher z Wiednia; Dutkiewicz z Karlsbad; szambe- 
lan dworu J. C. M. hrabia Starzyński, z Grodna; dy­
misjonowany jenerał-major Osipow, z Dorpatu; —wy­
jechali: jenerał-lejtnant Semeka do Kutna; jenerał- 
majorowie: Anuczyn, do Paryża; Karcow, do Rado- . 
mia; Decimon do Wilna; fłigiel-adjutant J. C. M. puł­
kownik Klott, do Niższego Nowogrodu.

* W  dniu wczorajszym przyjechało koleją żel. warsz.- 
Wied. i warsz.-bydg. osób 652 , wyjechało osób 564 , - - _

„ą żel. peter,sb.-warsz. przyjechało osób 3 2 9 , wyję­
to rajłepsi f e l - 1 chało osób 323; — koleją żel. warsz.-teresp. przyje- { 

Ichało osób 163, wyjechało 123; —  statkami parowemi

6-ta Fołycika Rosyjski*.......................
Obligacje Skarbowe' i%  ..........
Listy Zastawne 4%.......................= ■/:».*
Bilety Banku Rosyjskiego..................
Weksle t-:a Warszawę............................

„ Petersburg 8;tygodn........„ „ ' * ■ 
„ Londyn -
„ Paryż » ”
„ Hamburg *

Wiedeń *. *>
Kolejo Rosyjskie............... .....................
Kolej Tereapolsk*■ ........
dto W arszawsko-W iedeńBi*.........
Listy Likwidacyjne..............................

Nowa potye*ka p re m io w a łe m .........
' „ n ił-om. . . . .

Żyto na targ*..................... ...................
d«o » dostaw ę...................................

Z WTEDNIA
i Weksle na Londyn...............................
S »j Ham burg...............................
’’ » Paryż.................... ................
i Pożyczka Narodowa...............................
! 5% M etaliki..............................................
'  Akcje Banfu Kredytowego ........

żądają płacą

5 9 ' 4
63

‘ 583/s
843/a
84
9 i%
917/a

€  24
81

15 Y*
813/4
74 7/»

t>2 Ys
48%
99s/4
9 i %
65 V*

w} osi en i 66 V4

123 40
90 00
48 90
65 60
66 2 2

182 10



19-9

OS WIESZCZENIA SĄDOWE 1 ADMINISTRACYJNE.H A .  >i
yti

iJ B  W IE S Z C Z  Z N IA  S P A D K O W E .

(N . D. 5491) Hej tn t Kancelarji Zieinio.ńskiei 
w Lublinie.

Z aw iadam ia, iż n a  dzień  3 (20i M arca 1868
wyznaczony zo sta ł term in do regulacji 

opadków po: 1 Szymonie F ersztend ig , w ie­
rzycielu: ostrzeżóń dla sum: rsr. 1,340 kop. 
50 j rsr. 285. z procentem  i kosztów rsr. 7 
kop- na dobrach Miedżwicy m ałej w P o ­
miecie Lubelskim , ostrzeżenia dla sumy rsr. 
3  7 5 0  z procentem  i kosztów rsr. 40. na do­
brach Chm ielnik w Powiecie L u b e lsk im , 
dwóch sum: po rsr. 750. na  nieruchomości 
w Lublinie n. h. 256, do k tórych przyw iąza­
ny ryg°r  w Dziale I I I  zam ieszczony, o strze­
żenia dla sumy rsr. 1,950, z procentem  i ko ­
sztam i na dobrach Sobieszczany lit.A  w Po ■ 
wiecie Lubelskim , sum: rsr. 705 i rsr. 3.300, 
na  nieruchomości w L ublinie n. h. 53, o strze­
żenia dla sumy rsr. 600, z procentem  i k o ­
sztam i na dobrach Olbięcin w Powiecie J a ­
nowskim, sumy rsr. 2,900, ostrzeżenia dla 
sumy rsr. 3,7.50, z procentem  i kosztam i i 
połowy sumy rsr. 2,490, n a  Dobrach Borów 
w dawnym O kręgu K azim irskim , ostrzeżenia 
dla sum: rsr. 450 i rsr. 1500, z procentem  i 
kosztam i na dobrach K rasienin  w Powiecie 
Lubelskim , dobrach Tarnaw ka lit C i n ieru ­
chomościach w L ublinie n. h. 328 i 329, 
ostrzeżenia dla sumy rsr . 435 z procentem  i 
kosztam i na  dobrach K rasieninie w Powiecie 
Lubelskim, sumy rsr . 3,000, z większej rsr. 
6,000 pochodzącej, na  dobrach B iskupice w 
Powiecie Lubelskim , sum: rsr. 1,200, rs. 390, 
rsr. 1,188. rsr. 100 i r s r .  1,641 kop. 35. z 
większej rsr. 1,868 pochodzącej, na  dobrach 
Nowosiołki w Powiecie Chołmskim, rs. 1,500 
na debrach P iaski R uskie w Powiecie Za- 
mostskim, rsr. 1,800 n a  dobrach W ierzbica 
w Powiecie K rasnostawskim , rs r  3,000 na 
nieruchom ości w Lublinie n. h. 66, o strzeże­
nia dla sumy r s r  3,000 z procentem  i k o ­
sztam i na dobrach Eańcuchow ie i Ostrówku 
w Powiecie Chołmskim, rsr. 1,500, z w ięk­
szej rsr. 3,000 pochodzącej, do której p rzy ­
wiązany rygor w Dziale I I I  zamieszczony, na 
nieruchomości w Lublinie n. h. 470, sumy rs. 
450, oraz ostrzeżenia dla kwot: rsr. 300 i rs. 
450 z procentem  i kosztam i i obowiązku od 
stawienia stu  korcy pszenicy pod rygorem za­
płacenia za każdy korzec po rsr. 4 kop. 50, 
na  dobrach Chłaniowie w Powiecie K rasno­
stawskim, sumy r s r  3,000 n a  dobrach Brzo- 
wiec lit B  w Powiecie Krasnystawskim , o- 
strzeżen ia  dla sumy rs r . 723 n a  nieruchom o­
ściach w Lublinie n. h. 650, 651 i 652, sum y 
rsr. 1.200 i rs r  300 na n ieruchom ości w L u ­
blinie n h. 643, ostrzeżenia dla sum rs. -25 
i rs r  31 kop "0 z procentem , oraz kosztow 
rs r  10 na dobrach Skoków w dawnym O krę­
gu Kaźmirskim ubezpieczonych, oraz w spół­
właścicielu nieruchom ości w Lublinie n. h . 
302 oznaczonej 2. Zenonie W rońskim w spół­
właścicielu połowy dóbr Babino lit B  w P o ­
wiecie Lubelskim  położonych.

Edw ard Brodowski.

.107.

(N. D. 5 1.7). Z a rzą d  Finansówy w Królestwie
i  lisk iem .

Podaje do wiadomości, iż w dniu 14 (26) 
W rześn ia  r. b. o godzinie 12 w południe w 
pałacu  Rządowym przy ulicy R ym arskiej, 
pod Nr. 74! w m iejscu je j posiedzeń, odby­
wać się będzie licytacja, głośna in plus przez 
podanie opieczętowanych deklaracji, na  sp rz e ­
daż drzewa z lasów rządowych Leśnictw a 
Przasnysz G ubersji P łockiej, a  mianowicie: 
w cięcieeh z la t 1863/6 sztuk  9,494, wyraźnie 
sztuk dziewięć tysięcy czterysta  dziewięćdzie­
sią t cztery, ocenionego na rs. 5,290, w yra­
źnie rubli srebrem  pięć tysięcy dwieście
dziewięćdziesiąt.
„ „  I,0113,]wyżej nad szacunek postąpi, u trzy ­
m a się p rzy k u p n i e .

zanv h?-fJ ! i y-sie 0 nabycie drzewa, obowią- 
skmj Jlub Głównej IVarszaw-
towiznie L istach  Zant* “h vad' u“ w 8 ° ' 
ńych lub innych u r n o ! ?  ’ ,Llkw,daC}A  
Skarbowych z właścfwemT t° WJ P.aPłe*a„cQh 
wyraźnie rubli t r c b Z ^ p i S T a d z i e ś  .a 
dziewięć; i w dowód tegoFkwifKasy na wnie- 
sieme tej sumy w biórze Z arządu  F in an so ­
wego złozyc p rzed  godziną i 2 w dniu do li­
cytacji oznaczonym.

W ykazy oszacowania i warunki tej sp rze­
d a ż y ,  przejrzane być mogą: w W arszaw ie w 
biórze Z arządu  Finansowego Królestwa Pol­
skiego, w R ządzie Gubernialnym Płockim  
oraz w U rzędzie Leśnym  Przasnysz.

Miejscowa służba leśna każdem u zg łasza­
jącem u się, okaże drzewo na gruncie, k tó re  
wolno szczegółowo obejrzeć, później bowiem 
żadne reklam acje o niedobory, zły szacunek 
u b  gatunek  drzewa, o jak i kol wiek ubytek

od daty oszacowania onego przy ję te  nie b ę ­
dą, a  utrzym ujący się przy  kupnie, całkow i­
tą  należność na  licytacji postąpioną, w term i­
nach oznaczonych zapłacić obowiązany b ę ­
dzie. ~

W arszaw a d. 8 (20) Sierpnia 1867 r.
Dyrektor W ydziału,

Rzeczywisty Radca Stanu, Dąbrowski.
Naczelnik Sekcji, W ojzbun.

(N. D. 54-98). M agistrat M iasta  
Warszawy.

Podaje do wiadomości powszechnej, że  w 
dniu 13 :2 5 1 W rześnia r. b. o godzinie U z 
rana, odbędzie się w sali posiedzeń biura 
M agistratu, licytacja in plus przez op ieczę­
towane deklarację, na jednoroczne to je s t  od 
dnia 19 W rześnia (1 Października) r  b. do 
tegoż dnia i mca 1868 r. wydzierżawienie 
posesji N-. 2306 w W arszawie przy ulicy 
Dzikiej położonej, na  rzecz zaległych podat­
ków m iastu p zypadających, a  to od sumy 
na rsr. 900 ustanowionej w w arunkach z a ­
mieszczonej i do niniejszej licytacji po 
danej. ,

M ający przeto  zam iar ubiegania się o t a ­
kową dzierżawę, mogą złożyć w czasieji m iej­
scu wyżej oznaczonem, na ręce  p- o. P re z y ­
denta m iasta opieczętowane deklaracje, na- 
pisane podług wzoru niżej zam ieszczonego, \ 
a w tych wyraźnie literam i, bez skrobania, | 
popraw ek i p rzekreśleń , wypiszą postąpioną j 
przez siebie sumę dzierżawną. .

N adto do deklaracji, dołączony być winien 
Kwit Kasy Głównej Ekonom icznej M iasta 
W arszawy, na złożone w tejże wadjum w 
kwocie rsr. 90 i na  koszta ogłoszenia rs r . 
10, k tó re  nieutrzym ującem u się przy licy ta­
cji, natychm iast zwrócone będą.

Inne warunki dotyczące w mowie będącej 
licytacji, są każdodziennie do przejrzen ia  w 
W ydziale Adm inistracyjnym  wyjąwszy dni 
świąteczne. , .

W arszaw a d 4 (16) W rześnia lb 6 i r.
w nieobecności p. o. Prezydenta,

Radny M agistratu, Sliżewski. 
N aczelnik Kancelarji Zdzitowiecki.

W zór do deklaracji.
w  skutek  ogłoszenia z dnia podaję

n in iejszą deklarację, m ocą której obow iązu­
je  się wziąść w jednoroczną to je s t  od dnia 
19 W rześnia  ( l  Października) r. b. do tegoż 
dnia i mca 1868 r. dzierżawę posesji N r . 
2306 w W arszawie przy ulicy Dzikiej p o ło ­
żoną, ofiarując za takow ą dzierżaw ę rubli 
srebrem  N (wypisać literam i), p o d d a ją c  się 
w szelk im  obow iązkom  i z a s trze żen io m  w w a­
ru n k a c h  licy tacy jnych  oznaczonym .

Kwit n a  złożone w K asie Głównej E kono­
m icznej M iasta  W arszawy, wadjum w ilości 
rsr. 90, i na koszta ogłoszenia rsr. 10 przy 
niniejszem  załączam .

S ta łe  moje zam ieszkanie je s t  w N. p isa ­
łem  dnia N.

(podpisać wyraźnie imie i nazwisko)

(N  D. 5475). B anm aftcK an  I h t x e u e  p n a  a  
K ttM tiM ja.

13 (.25) c e r o  C eH T aó p a  n u  11 i - i e o in ,  y i p a  
ó y A e r b  u p o u o u e j i e in ,  r o p r t  6 en> nepeT opjK- 
k h  n p n  B ap u ja i icK o n  HwKeiiepHoft Ko.uaHA-E 
Ha o r j i a i y  in* n o / i p a / i t  wB/ihi.ixt* u o j . i o k t*  
b b  y oT poM ua-M i.ub  2 -X b  co .i . ia  i c k u i t *  *y-  
x im xb :  Bb r.MBHOMT, K op i iyc l :  A . ieK eaiupoB -  
C K H X b  K33apMb.

r. B ap u ia i ia ,  4 C e H r a ć p a  1867 ro jp i .
K o j ia i :4 npT> K o .w ą u js i ,  I I iuK eH epb  

I i 0 4 n 0 .iK0 BnnK.-1,,

(N. D. 5465). HapiiiaftCKna H H w eiiep H a n  
h o M at/y fa .

15 (27) CeHTHÓpa u b  U  u a c o n b  y r p a  Ha- 
3HauaeTCH n p n  BapuiaBCKoii  IlHiKeHepHoii 
KoMaH4 -B nyó.iHHcMM T o p n *  6 e3b  u e p e r o p -  
j k k h  na  n p o A a m y  Hero4Ht,ixi> npeAMeTOBb 
n p n i i 3 4 aeHiaBiiiiix-b 'iMoTIM.iiu r p e o i i w x b  
c y A O B T *  H a  p .  B h c t -e .

I’. B-jpiuaBa,  4  CeiiTHÓpn 1867 r o 4 a .
KoMaHAiipi* Ko m ,a n . i m . Hii iKeHepb.  

lloano.iKouiiHKb,

N. D. 5492. Nadzorca W arszawskiego  
Aleksandrowskiego Frowiantskiego M agazynu.

Podaje się do publicznej wiadomości, że w 
b iurze  Nadzorcy m agazynu prowiantskiego 
fortecy A leksandrow skiej, przy ulicy K ró ­
lewskiej Nr. 1062, będą sprzedaw ane przez 
publiczną licytację sta re  paki: drzewnianych 
sztuk  24, blaszanych 46, w dniu 15 ,27) 
W rześnia r. b. licytacja rozpocznie się o go­
dzinie 10 z rana, paki powyższe można o b e j­
rzeć co dzień w tymże biurze.

W arszaw a dnia 5 W rześnia 1867 ro k u . 
N adczora Magazynu, 

Podpułkow nik Burzyński.

(S. D. 5413). M ag ia ra l V lasta  
Giubemialnego K alisza .

Podaje  do publicznej wiadomości, że w dniu 
26 W rześnia (8 Października) r. b. o godzinie 
12 z rana odbędzie się w : iórze M ag istra tu  in 
minus licy tacja, przez opieczętzw ane dek lara­
cje na entrepryżę .czyszczenia m iasta (Kalisza

od dotycuczasowego rocznego w ynagrodzenia 
rsr. 70o. Do d ek la rac ji dołączony być winien 
kw it k tó rejko lw iek  kasy Skarbow ej iub m iej­
skiej na złożone vadium  rsr. 70.

W aru n k i p rzejrzane być mogą w biórze M a­
g is tra tu  w każdym  e-asie.

W zór do dek larac ji.
W sk u te k  ogłoszenia z dnia 25 S ierpni* (6 

W rześnia) r. b. N r. 7927 podaje n in iejszą de­
k la rac ję , że podejm ują się en trepryzy  czysz­
czenia m iasta  K alisza za sum ę roczną rsr. 
kop. w yraźnie rub li srebrem  kop ie jek  po ­
d łu g  warunków do tej en trep ryzy  p rzysposo­
bionych, poddając się wszelkim  obowiązkom  
i zastrzeżeniom  tem i yvarunkami objętym . K w it 
kasy  N. na złożone vadium  w  ilości rsr. 70 za­
łączam , k tó re  Wrazie n ieu trzym ania  się p rzy  
licy tac ji sam  odbiorę lub o przysłan ie  n a  mój 
koszt proszę. S ta łe  moje m ieszkanie je s t  w 
N . pisałem  w N. dnia m iesiąca 1667 

* ro k u  podpisać w yraźnie imie i nazwisko.
K aiisz d. 25 S .erpn ia  (6 W rześnia) 1867 r.

(N. D. 5464). M agistra t M iasia  
Gubernialnego K alisza .

Podaje do publicznej wiadomości, że w dniu 
25 W rześn ia  (7 Październ ika) r . b. o godzin ie 
12 w południe odbędzie się w biórze M a g is tra ­
tu  in m inus licy tac ja  przez opieczętow ane d e ­
k la rac je  na en tre  ryzę zabrukow ania części 
ulicy B abina w m ieście K aliszu od sum y rsr. 
580 kop. 24 ansziagiem  oznaczonej, do d e k la ­
rac ji winien być dołączony kw it k tó re j k o l-  
wiek kasy  Skarbow ej lub m iejsk iej n a  złożone 
vadium  rsr. 58, bliższe w arunki w każdym  c z a ­
sie mogą być p rze jrzan e  w M agistrac ie .

W zór do dek larac ji.
W sku tek  ogłoszenia z dnia 25 S ierpn ia  (6 

W rześnia) r. b. N. 7897 podaje niniejszą d ek la ­
rację , że podejm uję się zabrukować część u ij-  
cy B abina w mieście K aliszu za sum ę rsr. 
kop. wyraźnie rsr. kop. w edług zatw ier­
dzonego anszlagu i podług w arunków  do tej 
en trepryzy  przvsposoDionych, poddając się 
wszelkim  obowiązkom i zastrzeżenion temiż 
warunkam i objętym .

K w it kasy  N. na złożone vadium  w ilości 
rsr . 58 załączam , k tó re  w razie n ieu trzym au ia  
się przy licy tac ji sam  odbiorę lub o przysłan ie  
mi na koszt mój upraszam . S ta le  m oje z a ­
m ieszkanie je s t w N . p salem w N . dnia 
m iesiąca 1867 r.

podpisać w yraźnie im ie i nazw isko.
K alisz d. 2-5 S ierp ia  (6 W rześnia) 1867 r.

(N. D. 5114). AmG.iuHCKiU / opo/ioaoii 
Maeucmpam/i.

! lo b ii e r ;> bo n ceoou tee  cn-BAeiiie, u to  
ni. BHAy iic-reK iuaro ap eo 4 B aro  cpo n a  29 
CeHTHopa ( l l  OKTHÓpn: n i  3 a .is  r ip u c y r-  
C T B i n  M arH C ipaia  ć y .ry .7, npoH3Be4eHW ny- 
6/it!HHue T opru  Ha apenAHoe co4«p)K.iHie n a -  
poBoń ó a H H  npHHaAHeHtameii 34-BuiHeMy 
EspeiicKOJiy OómecTBy na iipeMU c-b 1 (13) 
fiu b u  p.1) 1868 u rio 1 (!3)flH B apa 1869 r .  o t v  
cy.MMbi 936 py6 cep. ( .le iia icO T b  T piM purh  
uiecTb pyó. cep .) nocpeACTBo.MT* onsnaT aii- 
hmxi> AeK/inpaitin, óo.rue o tt*  ubiiue o3iia- 
HeHHOIi cyMMhi fin  p us).

BcflK iń  i i p e 4 CT3 B/iHH)mifl 4eK , iH p a t t iK )  n o  
®opM-h H H » e  y K a 3 3 H H o ń ,  odasaH T* rioaojKHTi* 
B b  0 4 - o s n *  H 3 b  K a a e H H b ix b  Ka3naueHCTS-Ł 
H4H- SKOHOMHuecK >ń K a c u  3a / I o r b  paBHH- 
m i f tc f i  */,o u ac T H  roA nnuoii cyMMbi 94 p y 6 .  
c e p .  h  rio iy n e n H y i o  h - ł t o m t *  K B iiT aH ii im  n p w  
n o » H T b  K b  A e K a a p a q i H  hćo  H a a i M H b i e 4 e H b -  
ri< H e ó y 4 ) ’T b  n p i i i iH M aeM bi  b o  B p e s i a  T o p -  
roB-b-

AyKitioHepb npii3HaHb apeH4aTopo>n* n p a  
3aK HoneHiii KoHTpaKTa 3a.ion* STOTb no- 
n  .1HHTI* AonmeH-b 4 0  V5 h s c th  cj-mmm iivib 
npe4 -io*eHHoii u tsk o b o S  3a : o r b  o c tu -  
nneHb 6>'4eTŁ Bb bha-B 4eno3HTa 4 0  o k o h - 
MaHiii apeH4Haro cpoKa s b  bkohom iinecK oń 
Kac-E ropoA a MioS/iHHa.

foproB bia KOH4Hiiin nepecMoT[»ei!bi SbiTb 
MoryTb Bb ynpaB ^“Hin M arne  ipaTaTa bo 
BCflKoe Bpe.MH cayjKe5Hbixb 3anaT in aa iic- 
K noueHieMb npa34HHSHHXb u TaoenhHbixb
4Heń- . ,

J e K / i a p a t p H  40,UKHbi ob iT h  i i p y t a e M b i  4 0  
H a u a T i a  T o y r o B b  I I p e 3H4 eHTy l ' o p o 4 a  hu  
P y cK O M b A ia aeK T -E  6 e 3b  n c H K H i b  o u m ó o K b  
H noA HH CToK b u e T K o  c b  o ó o 3 HaMeiiie.Mb n p o -  
n n c b i o  K o . m u e c T B a  cv.mmi.i n o  HHiKe H3 , i o -  
JKeHHOH to pM -E .

cpop.Ma / ( e K .n i p a t t i H .
B c d b 4 C T B ie  o o b i i B a e u i a  y iioÓH H ficK aro  l o- 

P040 B3IO M arilCTpara o b  27 AurycTa (8 
CeHTflopa) 1867 r . S . 7650 4uio nacT oam yio  
A e K / i f l p a u i ‘0 , h to  iKe.MK) B3 a i b  B b a p e i i A H o e  
c o A e p a a H i e  n a p o B y r o  5 aHK) npH H f l4 / i e * a u i y H )  
34-EuiHeMy EBpewcKOMy o S u ie c T B y  c b  1 (13) 
f l i m a p a  1768 n o  1 (13) H H u a p a  1869 r .  3a 
ro 4 H H H y io  cyMMy ^ . . . py5. c e p .  n p o n u c b i o
( H . i n n c a i i .  cy x iw y  SyKuaM ii)  n i ' A u e p r a a c b  y-  
cnouiHMb Bb ToproablX b KOHAHlfifUT, H3 /10- 

i  HieHHhlMb K a c o u y i o  KBHTaHljiK) Bb I l p i l a H T i n  
3 3 / i o r a  Bb KOHHiecTB-fi 94 p .  C. p H . ia r a H )  
Cb TEMb 4 T0  Bb C4yia-B OTK33a OTb TO p-’ 
roBb n o a o w e H U b iH  3a*iorb ca.vtb  n o , iy< iy  ( h m  
We.iaKI BblGbl.lKH Bb . . .  Ha MOH C ieT b Ha
no4T-E) nocTOHHsoe Moe m ecto  atH TeabciBa

, (aan n caT b  h E cto WHTenbcTBa) M-ECfiita . . «
< 4HH . . 1867 r. (neTKo H0 4 nHcaTb hmh H
I *aMH/III0).

r .  y lw ó.H H b, 27 A eryc. (8 C e Hr .)  1867 ro 4 a. 
Ilpe3H 4enT b ł 'o p o 4 a , Jb ia e B c s in .

: (N. D. blbZ). Cb/jAetfKiU ropo/ioeott
1 ^  M azucm pam -b.
1 n pH cyrcT B inero
( 13 (25) C e n iflo p a  1867 r. Bb  10 uacoB b y- 
| Tpa 6y4yT b npon3»o4nT :,c«  ro p ru  n o epe I- 
| cTBO.Mb oneiaxaiiH bixb  oó-baB ieniń Ha o r j a -  
I uy nb apei)4 y 4 0 x04 a C-E4ae4 KoM ropoACKoń 
! Kaci,] CO CKOToSoilHH Ha CpOKb OTb 13 '25 ) 
j CeHTHÓpa c. r .  no 1 (13) OHnapa 1869 ro 4 a ,
| OTb cy.M.Mhi Bb r04b  1,000 [i. c. (in  p lu s), 
i rKe.iaiouąie yia«TBo8aTh nb  03Ha'ienHbixb 
i T opraxb, 4o.i;bhi*i n p e 4 C ia u im , n p e 4 b  b h -  
! meo3HaueHHhiMb cpoKo.nb bt, Cr*4.ieitKiił 
j M arncTpaTb, 3ane'iaranm *in oó hau.ieH ia, nn- 
j caHHbia na repóoBoi) óyu n r, 15 K o n b eu n aro  
| 40 CT0HHCTna, corA acuo iiH.Hie c ’T^yiT/meiA 
| «>OpM-E Bb KOTOpoń U[)04U040*eHHaH CJ-MMa 
] 4o*iH*tia óbiTb HainicaHa n p o n u c b io  óe3b 
; noauHcTOKb 11 nepeHepKiniania.
j C B e p x b  T o r a  K b  o ó b H B . i e n i K )  C 4 B 4 y e T b  
( npmoHUiTi* KnHTaimiio C 'E A a e i tK o f t  r o p o 4 -  
: cK of l Kaci ,!  Ha np , -4 C TaB . ieH H M «  B b  3 a n o r b  
j 1 0 0  p y ó .  c e p .  I 7 a 4 p o 6 n b i f l  y c a o i i i a  T o p r o B b  
\ .MOJRHO pa3CMOTpt1BaTb Bb M auicTpaT E  e * e -  
j A H e n i io ,  3 a  n c K . 1i0 4 eHie.vib T a ó e a i . H b i n ,  11 
! n p a 3 4 H H 4 i i w x b  4 H e n .
[ <I>OpMa OÓbHB.leHifl.
I Bc41*4CTnie oóbfiBieHiH Cr,4 .ieuKaro P opo- 
) 4 oBaro M arncTpaTa o r t  15 (27) A nrycTa 
i 1867 ro 4 a aa N. 3650 chmt* iiOAnjicyiocb 
i i r o  a o5a3yiocb »3HTb Bb apeH .iy 40 x0 4 b  
j co ckotoóoH hm  Bb r.CbA-ibri-E Ha cpoK b o rb  

13 (2-5) CeHTHÓpa 1867 r . no l ( 1 3 1 f ln a a p a  
1869 r . aa cyaw y nb r o 4 b  N. (u p o n n ch io  h  
HovcpoM t), npnniiM ua hu ce.ón bct* o6a3aH - 
H octu  nb ToproBbixb . caoisiHXb in  io a te n -  
Hbia.

IlpH ceMi, npnaaraio  kbMian itiio  Cr*4 .ieLi- 
Koii ro p o 4 i-Kon Kacpi Bb npuiiHTiń o t t ,  vie- 

| Ha 100 pyo. cep . Bt. 3 a .io ib , KOTopwe ecaH 
j a He ynepjfiyci, npn Topraxb, nponiy mh-b 
• B03B',iaTIlTb HO PJKII (iMII Oroc4oTb 110 n o 4- 
I T-E na MOH cueTb Bb N.). Hr^ToaiiHoe Moe 
1 *irre4hcTBo B bN -nncaab  Bb N. .Mbcaua a h h
1 18.67 ro 4 a .
i H mh h  npoaeaiiie  {nncaTb acno).

1'. C-BAaeub, ABrycia 15 (27) 411a 1867 r. 
llpe3H 4eiiT b , iloinGpoiiCKiń.

(N. D. 5135) M arnem pam o J 'n p o .\a  
j KAo/iaRu.

OóbHB4HeTb CH.Mb, 4T0 ITi* KaHlte.lHpill 
ero U[)OII3B04HTCS óy4yTb l n  (30) C e n ra -  
ópa c. r. Bb 2 uaca 110 110 iy 4 Hii nyó.iiiuH bia 
laacHoc/ioBHhia T oprn  ( in  p lu s)  OTb cyMMbi 
78 pyó. 5 Kon. cep . na 40x0 4 b  aKOHoMiiue- 
CKOH Kacem T o ro a te  ro p o 4 a  m b  HpMap-iuai o 
T o p ro e a ro  cóopa, cpoKovib na Tpn 104a h  
4 Heń 4B-EHa4UHTn o r t  20 AeKaopn (1 T e H -  
naiiH) 1867/8 r . .

iK e.iaio in ie n p im a r b  Bb TaKouh*xb io p -  
rax b  y iac-rie  oóasaHbi ru h .ic h  Bb oiiHaneH- 
noe  Bpe.MH Bb K a H ą e a ap iH  raK O B aro  M a r n -  
CTpaTa Cb COO I BbTCTBeHHMMb 3.U40roMb 8 
pyó.iefi cepefipoMb; H.*.1114111,1 mii A eH rasin 
3aK/ia4HWMii /iiicTa.MH, n .iu  npyrHMH rocy-’ 
4 apcTBeiiin,lMH óy.MaruMH, 40300.111 re4b iiw .«H 
Kb Hpe4craB4etiiK) Bb 3*4017, no cyuiecTBy- 
loutii.Mb yK aia iiien b . O n p o u n x b  y c4 0 RiHsl> 
mojhho 6 y 4 e rb  y3Hari, Bb Karnie ia p in  M urii- 
c ip a iu  e:Ke4neuHo, 3a ncK 4i04enievib n[*a34 - 
HHMHhlXb H TopmSCTBeilHblXb 4 u e ii .

r .  Kao.ąaBa, A ary cra  17 (29) 4 4 4  1867 r .
Eypi o.MiicTpb, KaaiiHoBCKiii.

(N. D. 5437). M azu cm pam b M b c m e m a  
X e n u u n b .

Cn.wb oÓHBiaeTcn, 4T0 KaKb na3Ha4en- 
Ht.ie Ha .28 ABi ycTa (9 CeiiT.) c. r . T o p rn  (iń 
plus) Ha OTAisny Bb apeH 4y Bb npoAoaiKeHin
1868, 1869 u 1870 r o j o n b  4 0 x04a r o p o j
CKOIl Kac W I13b MflCHblXb pH4 0 Bb. .1 HMeHHo: 

I l 3 b  1 pH4 0 Bb o r b  cyMMbi 48 p y 6  n i) .
I b h  2 pH 4 o sb  oTb cj-mmm 4 i  p. 21 k .' c . 
I l3 b  3 pH 403b OTb cyMMbi 24 pyó 
I lab  4 pH .ioiib OTb cyMMbi 7 p ' n  K. c.
Il3 b  5 pHAOBb OTb cy.MMbi 16 p. 50 
H ecjcToH .incb 110 HeHBK-fi * e .ia io u tn x b , a 

no ioM j iper-B  n ,'o h 3 b o 4 c tb o  t  iprom * Bb 
KaHi)e4Hpin M arncTpaTa n p n  ó b ir iio c rn  H o -  
MOiiyniiKa K li.ie itK aro  H ana.ibm iK a y B34a 
HasHanaercH Ha 9 (21) O k th ó p h  c. r.

m en aw m ie  yMacTBOBaTh Bb T o p ra ib  oób- 
3aHhi npe4craB H Th aa io r b  puRH niom iiłcn */6 
4 a c ry  ToproB on cy.MMbi. E o ab e  n o 4 poÓHHH 
yc/ioiiia MoryTb ó b ite  po.iCMOTp-EHw n b  KaH- 
i te ia p in  M arn cT p ara  bo b ch k o e  Bpe.MH. 

XenuHHbi, 28 A sry c ra  (9 C b h t ) 1867 r.
E yproM iicTpb, UiyÓHeBCKin.______

(N. D. 5438). .1la fu cm p u m i, Mhcineoica 
X em fU ito .

Chm% o ó b H B  i f i e r c H ,  4 1 0  KSKt Ha3 H a ' i e n -  
Hi*ie Ha 28 A nrycra  (9 CeHT. Ópa- c, r .  T o p ra  
(in  plus) h i oT4a-iy nr* ,
* 0H in  1868, 1869 h 1870 ro 4 oBb  40 x04a
ropOACKOH K a c ,  H3b HpMapUHai O H «o-
cTH4bHaro cóopoBb OTb cyMMbi 644 pyo. 35



1930

v o n  Tit. r>’A* HeoocTOH.mcb no hohbxU * e -  
«, noTosiy T per*  nponaBo^cTBo 

T a K o B H S ' h  b *  K a H u e . T f l p i n  M a n i c T p a T a  npn 
6HTHOOTH IIoMOLUHUKa hh.ietlKaro J*34H a- 
T O  H a n a . i b H H K a  H a 3 i i a H a e r c a  H a  9 (2 1 )O k th - 
6 p H  c .  r.

/ K e / i a r o u p e  y u a c T B O B a T *  b *  T o p r a i *  o o a -  
3 3 H W  n p e 4 C T a B H T h  3 a n o r b  p a B H H I O U H H C H  V i  
n a c T i i  T o p v o B o f i  c j . m m h .  B o / i s e  u o A p o Ó H B i n  
y c z o n i n  ł i o r y n ,  S h t *  p o 3 C M O T p e H H  b *  K a H -  

i p M H p i n  M s r n c T p a i a  n o  B C H K o e  u p e n f l .
X e H U H H M ,  2 8  A B r y c r a  ( 9  C e H T . )  1 8 6 7  r .

EyproMSicrp*, IllyoBeBCKiii.

N. D. 3 462 . U rząd Leśny Kampinos.
Ponieważ licytacje na sprzedaż drzewa z 

c ięć na la ta  1867/8 w leśnictwie tutejszem. 
naznaczonych, na  zasadzie resk ryp tu  Z arżą- v 
du Finansowego w Królestw ie Polskiem  z d.
1 (13) Czerwca r. b. Nr. 63,489 przez D zien­
n ik  Urzędowy G ubernji W arszaw skiej w N u­
m erach 28, 29 i 30, a  p rzez  D ziennik AA ar- 
szaw ski w N rracb  161, 168 i 173 z r. b. ogło- 
szone, w pierwszych term inach  n ie w szyst- , 
k ie  p rzyszły  do skutku, w myśl p rzeto  obo- ,
w iązujących przepisów , p o d a j e  do publicz j 
wiadomości, że w U r z ę d z i e  Leśnym  tu te j- ,  

szym, pod warunkam i poprzednio  jak  wy 3 , 
ogłoszonymi, poczynając od godziny U  j 
ran a , odbyte będ ą  pow tórne licytacje gb/śne : 
in nins nu snrzedaż drzew a w term inach i od

od

na r. 186S, od

in  plus n a  sprzedaż 
sum  następnych: ,

w dniu 11 (23) Październ ika  r. b.
1. Z obrębu K rzyw agóra cięcie na r. 1867, 

od sumy rsr. 2,427 k. 66.
2. Z obrębu Krzyw agóra, cięcie n a r .  lsb s , 

od sumy rsr. 2,300 k. 67.
3. Z  obrębu Cisawa, cięcie n a  r. 1867, 

sumy rsr. 1,292 k. 32.
4. Z obrębu Cisawa, cięcie 

sumy rsr. 794 k. 86 '/2. ,
W dniu 12 .24) Października r. b.

5. Z obrębu Rybitew, cięcie na  r. 1868, od 
sumy rsr. 1,762 k  32. _

6 . Z  obrębu Górki, cięcie na  r. 18b(, ou 
sumy rsr. 1,089 k. 46. ,

7. Z obrębu Górki, cięcie na  r. 1868, od 
sumy rsr. 1,144 k. 42% .

8. Z obrębu D ąbrów ka, cięcie na  r. lSbb, 
od  sumy rs. 833 k. 10.

W  dniu 13 (25) Październ ika r. t.
9. Z obrębu Zam czysko, cięcie na r. 1867, 

od sumy rsr . 2,814 kop 92.
10. Z obrębu Zam czysko, cięcie n a r . 1868, 

od sumy rsr. 3,641 k. 27.
O dalszych w arunkach wiadomość powziąsć 

m ożna w U rzędzie Leśnym  tutejszym  każdo- 
dziennie wyjąwszy dni świątecznych.

G rabin d. 19 (31) S ierpnia 1867 r.

(N. D. 54(50). K .ienoecKoe y l t c m e  
y n p a n A e m e .

Cum* oónaEHHen, , h to  Ha ocHonamH 
npe4 nHcanifl Ka/HiuicKai e PyóepHCKaro n u * ' 
B.ieHifl o t*  10 (22) AnrycTa c. r. 3a N. 1930,
ÓJAeT* npoH3B04MTCH BTOpMMHO b i AeP- 
BpoHUieBHuan P m h h h  l o4 i>iHHi;e C’EpaA-r- 
c aa ro  5*343 u *  Ka.HUe,mpiH Toro * e  . 1*- 
ciiaro J npaU/ieHia 10 (22) O k tdóph  c r. bt> 
12 uacois* 4 HH b* npHcyTcmiH Ha4 /rBCHH- 
uaro  ayKuioHHbiu Topr* ( i n  plus) Ha npo4 a- 
my cTaparo cocHOBaro a * ca , no4 BeprHyTaro 
nopuH, o t4 ,B41,ho yuacTKa.MH M oKpyra.MH, a 
HMeiiHo:

1. Bt> yuacTK* neAaB an* II oupyra  357 
in iy a * , HaMiiHaH ot*  cyM.Mbi 768 pyó/ień 
50 K. c.

2. Bb ynacTK* B <oTa III o sp y ra  544 lUTy- 
k h  HaniHaa o r*  cy.MMhi 764 p. 76 k  c .

3. B nyiacT . Boryc* II o sp y ra  4!i2 luryKH, 
HauHHaH o r*  cy.MMbi 524p . 76 k . c .

4. B* yiacTK * Ky3Hima III oupyra 56 
unyK *, HaaHHaH o t*  cjmmw 82 p. 50 K. c.

5. B* yuacTK* Ky3HHna II oupyra 304 
1UTIIUH, HaHHHaH OT* CJMMbl 400 pyózeii c.
58 u. c.

A noTOMy me.iaHimie sioryT* npuówTfc bo
npeMH 11 Ha m bcto Bbiuie iiooieHOBaiiHoe,
HMnfl npn ce6*  aa/ior* cooTirETCTByioiuiH
VlO HacTH CTOHMOCTH Z*Ca BblCTaB/lCHHaro
na ayupioniibiii T o p r* , toto KoznuecTBa
lu iy u *  b*  y*iacTK* ti o u p y r* , KoTopoe Ha-
»*peHU KynHTb; 3a/ior* b to i*  upe4 * npii-
CTyiueHieM* k *  ayKipoHHoMy Topry oóa-
3®h* npe4 craBHTb ec,in me oTCTyriMT* o r*
Topra, to  aazo r*  cefisac*  m e 6yAeT'1' e"y
uo3BpaineHlj. O 4 p y rn x *  yc.ioBiflx* to ii
npo4amH eme4 HeBtio upo»i'E4 Hefi npa34HH-
HHbll*, B* ycTailOB/TeHHhie 4 4 H 3aHHlifl ua-
cuMomno y3HaTh b *  KaeHOBCUOM* U * Cli o m *

11 M*CTHaH 4*CHa« CTpama y-
H»aK)Uł' My 118 -'ltCT’E -1*C* BbICTa- Ha npodamy.

A . BpoHine^Hpe, 28 Aur. ,9 CeHT.) 1867 r.
boilHHHCKill.

śna plus licy tacja  na  sprzedaż drzew a ze  , 
straży  Kossewo pojedynczem i cięciami z ro- i 
ku  1868, z obrębów: |

1. Kossew® lit  B ,  O kręgu I  go Zaborowo, t 
cięcie Nr. 11, poczynając  od sumy rs r . óó. j

2. Szczypiorna lit.C, O kręgu lv -g o  D ę- ; 
b ina, cięcie JSr. 4, poczynając od sumy rsr . > 
47 kop. 79. . . . , i

P rzystępu jący  do licytacyji, winien złozyć J 
wadjum wyrównywające ’/ i n  części kwoty do s 
licytacji ustanow ionej, k tó ra  n ieu trzym ują- | 
cemu się p rzy  kupnie, natychm iast powro- j 
coną będzie, utrzym ujący się zaś p rzy  taito- | 
wem. obowiązany je s t  przy  podpisaniu p ro ­
to k ó łu  licytacyjnego uzupełnić wadjum / , n 
części ogólnej sumy na  licytacji postąpionej, 
k tó ra  pozostanie w kasie U rzędu Leśnego 
jako  kaucja  . .

Drzewo do sp rzed aży  przeznaczone, s łu ż ­
ba leśna na  gruncie  konkurentom  na żąd a­
nie  okaże, bliższe w arunki przejrzane być 
m ogą każdodziennie  w K ancelarji U rzędu

Szćzypiorno d. 26 Sierp. (7 X\ rześ.) 1SG7 r. 
S tarszy  N adleśn iczy  Szczypiorski.

j  (N. D. 3321). K om isarz Administracyjny 
M iasta  W arszaw y Cyrkułów 7 i 8 

' Podaje do wia domości publicznej, iż p ra ­
wnie za ję te  n ą  sa tysfakcję  należności sk a r­
bowych i m iejski ch ruchomości, a m ianowi­
cie: m eble jesionow e, chom onta używane, 
tarlice do siodeł, oraz szlej i t. p. przedm io- 
ta, w dniu 4 (16> Październ ika 1867 r  o go­
dzinie 3 po południu , w posesji Nr. 1244a 
przy ulicy Bagno na Pociejowie, przez licyta­
cję publiczną za gotowe pieniądze więcej da­
jącem u sprzedane zostaną.

W arszaw a d. 28 Sierp. (9 W rześ.) 1867 r.
W ysocki.

(N. D. 3 4 3 9 ). K om isarz Adm inistracyjny  
Cyrkułu 4. 3 . i 6.

Podaje do wiadomości publicznej, iż p ra ­
wnie zajęte  n a  sa tysfakcję  należności sk a r­
bowych i m iejskich ruchomości, a mianowi­
cie: komoda, kanapa, stoliki, bufet, szafa, sofa, 
i łóżka jesionowe, w d  26 W rześnia (8 P aź­
dziernika) 1867 r .  o godzinie 11 z ran ą  przy 
ulicy Now o-K arm elickiej w domu N r - 2423, 
p rzez licy tację  publiczną za gotowe p ienią­
dze więcej da jącem u sprzedane zostaną.

W arszaw a dn ia  4 (16) W rześn ia  1867 r.
Słupecki.

N. D. 5168). K a ieu u b ia  Ceicttecmptimoph 
B .w uw acK atu  3 'b'iĄa.

Cmm* o ó * h b , i h i o ,  h t i '  2 5  CeiiTBÓpH (7  O k -  
T a ó p a )  c. r .  b *  r i - p o A *  B ^ o i j l i o b * ,  6yAy n p ' . -  
4 a u a T b  c* n y ó / i H u n a r o  T o p r a ,  o B e u *  <00 
l H T y n * ,  p o r a r o r o  c s o i a  2 8 u n y K * ,  p m i i  1 0 0  

u e T B e p T e i i  11 n p i u e n n u b i  1 0 0  u e T B e p T e f i ,  H a  
n o n o A H e H i e  C y i * 4 y e M o i i  H e 4 0 H M K H  c* K a 3 e n -  
H a r o  H , \ i * H i f l  K y p m e A e o *  Bcei o  2 , 1 6 3  p y 6 .  
16 ‘/ 2 K .  C.

*  *  *
Podaje do publicznej wiadomości, iż w d. 

25 W rześnia (7 Październ ika) r. b w mieście 
W łoszczow ie, sprzedawać będę p rzez  pu­
bliczną licy tacją , owiec sztuk 200, bydła ro ­
gatego 28 sztuk , żyta 100 czetw erti, i psze­
nicy 100 czetw erti, na  satysfakcją należności 
skarbowej przypadającej z dóbr Kurzelów w 
kwocie rs. 2,(63 k o p .l6 '/2.

1’. B/ioipoBa 15 (27) A«rycTa 1867 ro 4 a.
Coóo/ ieucKit i .

Ha4aecHiiHiH,

(N. D. 5478). F rz1d. r-e<ny Zakroczym  
’ bzczypiornie. 3

Podaje do wiadomości, iż w aniu 2 
Październ ika  r. b. o godzinie 11 z rana od 
bywać się będzie w K ancelarji Urzędu L e ­
śnego Zakroczym , p rz e d  podpisanym S tar­
szym Nadleśniczym , we wsi Szczypiornie 
gminie Pomiechowo Pow iecie Płońskim , gło-

N. D. 5471. Z mocy wyroków T rybunału 
Cywilnego G ubernji W arszawskiej w W arsza­
wie w dniu 10 (22) Grudnia 1865 r. i Sądu 
Apelacyjnego K rólestw a Polskiego w dniu 26 
M aja (7 Czerwca) 1866 r. m iędzy W ilchel- 
mem B ruder obywatelem w W arszaw ie pod 
Nr. 823 zam ieszkałym , zam ieszkanie zaś p ra ­
wne do tego in teresu  u Ja n a  Niemirowskiego 
P a tro n a  w W arszaw ie pod Nr. 498 zam iesz­
kałego, obrane m ającym  z jednej, a Lejzo- 
rem  M ilsztejn handlującym , jak o  współna- 
bywcą praw  Teofili i M oritza Lotryngerów  
w W arszaw ie pod Nr. 2931 zam ieszkałym  z 
drugiej, oraz Sukcesoram i po niegdy F ran - 
tzu  L otrynger pozostałym i, to je s t  o. Chają 
v. A nną z Moszków po F ran cu  L otrynger , 
pozostałą  wdową w imieniu własem, oraz j 
jako  w spółnabyw czynią praw  M orytza i Teo- j 
fili rodzeństw a Lotrynger, oraz jak o  m atką  j 
i główną opiekunką nieletniej L eontyny R o- ) 
m ualdy L otrynger, po F ra n tzu  L o trynger po- 
zostałej córki, k tó rej to  nieletniej opiekunem  j 
przydanym  je s t  Ludw ik Lewi obywatel w i 
W arszaw ie pod Nr. 2928 zam ieszkały; b. 
M orytzem  Lotrynger; c.  Ignacym L otrynger 
obywatelami; d. Teofilą L otringer i «• B roni­
sław ą L otringer pannam i pełnoletniem i w 
W arszawie pod N r 2928 zam ieszkałym i z 
trzeciej strony zapadłych, sprzedane będą w 
T rybunale  Cywilnym Gubernji W arszaw skiej 
w W arszawie w wydziale 111 przed W. Józefem  

i Sadkowskim  A sesorem  T rybunału  delego- 
; wanym

NIERUCHOM OŚCI 
Nr. 2928 i 3037 w W arszawie położone, a 
mianowicie: nieruchom ość Nr. 2928 przy uli- 

 cy Solec, zaś nieruchom ość N r. 3037 przy

ulicy Czerniakowskiej, obiedwie w cyrkule 
IX  w jurisdykcji S ądu  Pokoju O kręgu i m ia­
sta  W arszaw y wydziału I I I  należą,- prawem 
własności do sukcesorów niegdy F ra n tz a  Lo- • 
trynger. . ,,

Nieruchom ość Nr. 2828 składa się:
1. Z domu frontowego drewnianego z pi- > 

wnicami m urowanemi sklepionem i, o p a rte ­
rze  i m ieszkaniach poddasznych z przystaw ^ 
drew nianą z tyłu.

2. Oficyny murowanej w połowie, w poło­
wie drewnianej z ba li w słupy o p arte rze  i 
m ieszkaniach poddasznych szczytowych, d a ­
chów ką karpiów ką krytej.

3. Kom órek z różnych desek postawionych 
deskami krytych z gołębnikiem

4. B ruku w podwórzu z kam ieni polnych. :
5. Parkanów  z desek
6 P lacu  łokci lew. 25.331%
Nieruchom ość Nr. 3037 składa się: 
a z parkanów, i
b) p lacu  łokci kwadratowych 12,939 /4. ,
Obie te  nieruchom ości, k tó re  razem  sprze­

dane będą.
Biegli oszacowali na  rsr. l l ,4 4 o  kop. 15 

i od tej sumy zacznie się licytacja.
Rzeczone nieruchom ości wydzierżawione 

zosta ły  na rok  jeden  do dnia 20 M arca (1 
Kwietnia) 1867 r. .

Pierwsze ogłoszenie warunków sprzedaży 
odbyło się w dniu 17 (29) S ierpnia 1866 r., a  
term in do drugiego ogłoszenia warunków, a 
zarazem  przygotowawczej licytacji oznaczo­
ny je s t  ną  dzień 28 W rześn ia  (10 P aźd zier­
nika) 1866 r. przed W -ym Sadkowskim Ase- , 
sorem  T rybunału  Cywilnego G ubernji W a r­
szawskiej w W arszaw ie, tam że pod Nr. o49 
w wydziale I I I  na  godzinę 10 z rana.

Z biór objaśnień i warunki sprzedaży p rzej­
rzany  być może w kancelarji Podpisarza  wy; 
dzia łu  III. T rybunału  Cywilnego Gubernji 
AVarszawskiej w W arszawie oraz u p o dp isa­
nego P a tro n a  Obrońcy W ilchelm a B ruder 
sprzedaż tę  popierającego w W arszaw ie pod 
Nr. 498 zam ieszkałego

Jan  Niemirowski Patron . 
N astępnie  p o odbyciu w dniu powyżej 0- 

znaczonym drugiej publikacji zbioru obja­
śnień i warunków sprzedaży, a  zarazem  przy­
gotowawczego przysądzen ia  nieruchomości 
Nr. 2928 i 3037 w W arszaw ie, term in  do 0- 
statecznego p rzysądzen ia  takow ych na dzień 
1 (13) L istopada 1866 r. godzinę 4 po p o łu ­
dniu oznaczony został, k tó ry  się odbędzie w 
miejscu posiedzeń T rybunału  Cywilnego w 
W arszaw ie, tam że pod Nr. 549 w wydziale 
II I .  przed W -ym  Szadkowskim Asesorem  te ­
goż trybunału  delegowanym. L icytacja obu 
nieruchom ości zacznie się od sumy rs. 11 445 
kop. 15, jako  szacunku przez biegłych wyna­
lezionego. Czyni się wzm ianka, że w m iej­
sce zm arłego Patrona  Niemirowrkiego, k tó ­
ry dotychczas sprzedaż tę  popierał, dalej 
dzia łać  będzie Andrzej B rzeziński Obrońca 
p rzy  Senacie w W arszaw ie pod Nr. 497o. 
zam ieszkały.

Andrzej Brzeziński.
Term in powyższy oznaczony, dla b raku  l i ­

cytantów nie odbył się, w sku tku  czego, T ry ­
bunał Cywilny w W arszawie, wyrokiem w d. 
16 (28) L istopada 1866 r. zapadłym , szacu­
nek nieruchom ości Nr. 2928 i 3037 w W a r ­
szawie o % część obniżył. N astępnie  A se­
sor T rybunału  W. Sadkowski nowy term in do 
ostatecznego przysądzen ia  wyż rzeczonych 
nieruchom ości na  dzień 5 117) Czerwca 1867 
ro k u  godzinę 5 po południu w miejscu po­
siedzeń T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie 
pod Nr. 549 w wydziale I I I  oznaczył L icy­
tac ja  zacznie się od sumy rsr. 8,583 kop. 
84V(, jak o  zniżonego szacunku.

Andrzej B rzeziński.
Term in powyżej oznaczony do osta teczne­

go przysądzenia nieruchom ości w W arsza ­
wie pod Nr. 2928 i 3037 położonych, dla b ra ­
ku  licytantów  spełzł bez sku tku . Gdy n ad ­
to Wilhelm B ruder zaniechał dalszego popie­
ran ia  sprzedaży, T rybunał Cywilny w W ar­
szawie. wyrokiem w dniu 18 (30) L ipca 1867 
roku  zapadłym , L ejzora M ilsztejna handlu ■ 
jącego, w W arszaw ie pod Nr. 2924 zatniesz-

r. b. na powództwo F ran c iszk a  Fuchs i.Ju I- 
janny  Fuchs w Zgierzu zam ieszkałych, przez 
Teofila Tomickiego Adwokata działających, 
przeciwko Karolowi Krening opiekunowi act 
hoc, nieletnich: Gustawa i Emmy po Leopol- 
dynie z Thomasów F ran c iszk a  F uchs m ał­
żonce pozostałych dzieci, w Lodzi zam ie­
szkałem u, oraz Janow i Graff tychże n iele t­
nich przydanem u opiekunowi, w wsi Nowo 
solna Powiecie Rodzińskim  m ieszkającem u, 
zapadłego, sprzedana będzie w drodze dzia­
łów nieruchomość w mieście Zgierzu Pow ie­
cie Rodzińskim, liczbą 241 oznaczona, sk ła ­
dająca się z domu frontowego parterow ego 
drewnianego na podm urowaniu, z szopy z o- 
borą  i drwalnią, w ryglówkę deskam i szalo­
wanej, z szopy w ryglówkę na strychulec 
g liną z słom ą wylepionej, na  przyciesiach i 
podmurowaniu, z studni, parkanu, placu i o- 
grodu, powierzchni prętów  283 obejm ują­
cych.

L icytacja odbywać się będzie w Rodzi w 
mojej K ancelarji w domu N r 425

Po odbyciu dziś przygotowawczego p rz y ­
sądzenia, term in do ostatecznego przysądze­
nia na dzień 18 (30) W rześn ia  r. b. godzinę 
10 z rana oznaczony.

L icytacja rozpocznie się  od rsr. 580 kop. 
273/,, jako szacunku przez biegłych wynale­
zionego. a wadjum wynosi rsr. 150. T ak sa  
zbiór objaśnień i w arunki przedaży, p rze j­
rzane być mogą w mojej Kancelarji.

Ródź dn ia  1 (13) W rześnia 1867 roku.
Ferdynand Szlim.

kałego, jak o  współnabywcę praw

N. D. 5495. W dniu 7 (19) W rześnia 1867 
r. o godzinie 9 z ran a  za Ż elazną-bram ą, a  
w tymże dniu o godzinie 10 z rana  na  Grzy- 
bowie, zaś w dniu 12 . (24) ATrześnia r. b. o 
godzinie 9 z rana za Ż elazną-bram ą, zajęte  
w drodze sądowej egzekucji ruchomości, to  
jes t: meble machoniowe, jesionow e, sosnowe, 
lu stra , zegary, dywany, k asa  żelazna ognio­
trw ała, k inkiety mosiężne, brytw anny m ie­
dziane i t. p. przedm iota, przez licytację p u ­
bliczną na placach targowych w W arszawie, 
sprzedane będą.

A. Tymecki Kom ornik.

N. D. 5490. W dniach: 7 (19) W rześnia 
r. b. o godzinie 4) z rana, i 8 (20) W rześnia
0 godzinie 12 w południe, na ta rg u  Grzybów 
zwanym, a  także, 8 (20) W rześnia  o godzinie 
9 z rana na  targ u  głównym w P radze, 9 (21) 
W rześnia na  targu  za Ż eiazną-bram ą, o g o ­
dzinie 9 z rana, i 11 (23) W rześnia o godzi­
nie 9 z rana w rynku Starego miasta, w W ar­
szawie, prawnie zajęte  ruchomości, jako  to: 
meble jesionowe, machoniowe, l u s t r a ,  zega­
ry  ścienne, obrazy olejne malowane, ubiory 
damskie, inwentarz żywy, jako  to: krów trzy
1 jałów ek dwie, bryczka okuta  i t. p., przez 
publiczną licytację sprzedane będą.

W arszaw a dnia 5 (17) W rześn ia  1867 r.
Pawłowski Komornik.

N. D. 5494 W  dniu 8 (20) W rześn ia  r. b. 
o godzinie 9 na placu Św. A leksandra, w 
tymże dniu o godzinie 11 rano na placu K ra ­
sińskich i w dniu 11 (23) t. m. i r .  o godzinie 
10 rano w rynku Nowego-miasta, w egzeku­
cji sądowej zajęte  ruchomości, jako to: m e­
ble jesionowe, machoniowe, garderoba, bieli­
zna i garderoba dam ska, fortepian  i t. p., 
p rzez  publiczną licytację sprzedane będą.

Al. Magnuski Komornik.

N. D. 5506. W iadomo czyni, iż praw nie 
w egzekucji sądowej zajęte  ruchomości, jako  
to, meble machoniowe, jesionow e, k rz es ła , 
bielizna i t. d.. na targu  za Ż elazną-bram ą w 
dniu 24 w rześn ia  r. b. o godzinie 10 z rana, 
przez publiczną licytację sprzedane będą.

W arszawa dnia 18 W rześnia 1867 roku.
K ł. Wierzchaczewski Kom ornik.

Teofili i
M orytza Lotryngerów , od k tórego podpisa­
ny Pa tron  w W arszawie pod Nr. 1779 zam ie­
szkały  dzia ła  do dalszego popierania sprze­
daży w m iejsce W ilhelm a B rudera  podstawił 
i zarazem  szacunek powyż rzeczonych n ieru ­
chomości o >/, część obniżył.

N astępnie W . Sadkowski Asesor Trybuna­
łu  delegowany, nowy term in do odbycia osta­
tecznego przysądzenia nieruchomości powyż­
szych na d. 25 W rześnia  (7 Października) 
1867 r. godzinę 5 po południu w m iejscu po­
siedzeń T rybunału  Cywilnego w W arszaw ie 
pod Nr. 549 w wydziale III  oznaczył. L icy ­
tac ja  obu nieruchom ości w term inie tym ro z ­
pocznie się od sumy rsr. 6,437 kop. 8S '/2) 
jako  powtórnie o %  część zniżonego sza­
cunku.

Stanisław  Rotwand Patron.

N. D . 3489. Rejent Kancelarji w Lodzi.
Ogłasza, że z m ocy wyroku T rybunału  

Cywilnego w W arszaw ie dnia 17 (29) M arca

DONIESIENIA PRYWATNE.

N. D. 5496.

Zakład Leczniczy Oczny 
U-ra B>ol»rzańskiego,

plac Z ielony  (ulica K ryw ańska) K r .  1 0 6 6 L .
Osoba lecząca się w zakładzie, zajm ując 

pokój oddzielny, p łac i rs r . 2 dziennie, w 
wspólnym rsr. 1. Ż a  operacją  i w szelką po 
moc chirurgiczną, kąp iele  i dalsze  oddzielna 
opłata.

(N. D. 5504). Do dzisiejszego Num eru 
Dizennika, do łącza się Tabela 2ej Klasy 
109ej L o terji Klasycznej K rólestw a Pel- 
skiego.

JW DrukarnjiJtządowej, przy Okręgu Naukowym  W arszawskim . — Z a pozwoleniem  Cenzury.

Do dxi8iej8iego Homera dołącza się osobny Dodatek S r .  34.
D O D A T E K .
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W Y K A Z  S Z C Z E G Ó Ł O W Y  
T K i t l  'fiarvitivcb osfatecznie zatwierdzonych przez Komisję Likwidacyjną, Królestwa Polskiego, dla wszystkich w ogóle dóbr w Królestwie 

I Ł r h s i e  tudzież o ilości nrzyznsnego i odesłanego przez tęż Komisje wynagrodzenia likwidacyjnego od 1 (13) Lipca do 
znajdują ± (13) gie ia j 8 (37 roku.

G U B E R N  J E  i P O W I A T Y . i
I m i o n a  i N a z w i s k a  

w ł a ś c i c i e l i .

G ubernja  W arszaw ska .  
Pow iat W arszaw ski . . .

„ R adym ińsk i . .

i, M iński . . . .  

j, Górno-Kalwaryjski 

„ Grójecki . . .

„ Grodiski .

„ Skierniewicki

H r. M aurycy Potocki. . . . .  •
H r. Teresy Potulickiej . . • •
Tom asz K o ta rsk i . . • • • •  
K asper i W iktor Nowiccy • ■ •
S tan isław a i F austyny  M ajkowskich
D ionizv  S m o le ń s k i .........................
P io tr  i Kar< lina Karwowscy . .
Onufry K rzyw ińsk i i D ym itr Bonue
W a le n ty  J a ź w iń ś k i .........................
H r. Zdzisław  Zam ojski . • • •
P r o t  L e le w e l ......................................
Adam W ojeck i.....................................
M arceli P i ą t k o w s k i .........................
W incenty D o m a ń s k i.........................
W iktor M arehw ińsk i.........................
M ajer B e r s e n .....................................
W lśdysław  M ysyrowicz. . . .
Seweryn P ruszkow sk i . . . .
Felicjan B e r e ź n ic k i .........................
Aniela Z aleska.....................................

I F eliks Łuszczew ski . . . . •

„ Łowiczski . ,
„ Socbaczewski

d Gostyński . 

Kutnowski.

Ignacy Kłodziński 
Leopold K roueberg

W łocław ski

,, Radiejewski

Gubernja Kaliska. 
Powiat Kaliski

Benon P ru sz ak .....................................
M arjanna G ó rs k a ...............................
NaiC3Z Szypowski...............................
J a n  P a lm e r ...........................................
Adam  A n to s z e w s k i .........................
P io t r  Ś liw iński.....................................
Napoleon S tg p o w sk i..........................
O tto  de T r e s k o f f ...............................
Anieli i Leon Załuscy' . . . .  
B arbary  i ss-rów  Stanis. Wilkoszew
Jó z ef M a rk ie w icz ...............................
E m ilja i F ranciszek  B ninscy . . 
E ugen jusz  S karżyński . . . .  
Adam  W odziński . .- . . . .
H r. M arja B n i r s k a .........................
M ichał W o d z i ń s k i .........................
SS-wie Bilińscy . . . . . .
Józef M ark iew icz  .........................
D om inik K o w a l s k i .........................
Adam G o s fo m sk i...............................
Ju styn ian  D ąbrow ski.........................
K saw ery  i M aksym il. Konopniccy 
T eodo ia  i A ugusta Chm ielewskich 
Andrzej i Józefa M oczarscy . .
W in cen ta  W odzyńska . . . .
Ja n  G re g o r ...........................................
Ludw ik D o b rz y ń s k i .........................
S tanisław  M arkiewicz . . . .  
M aksym iljan K onopnicki . . .
M arceli i A nna Sulim ierscy. . .
Rei gold J a n k ę ......................................
S tanisław  P rzy łu sk i . . . . .  
Adolf G r e g o r ......................................

kich
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11

Słupecki
Koniński

K olski

F lo ren ty  Radoński. . . . . .
Z y g m u rt W yganow ski . . . .
L udw ika S t a w i c k a .........................
SS-wie R  'b e rta  Chrystow skiego .
A leksander Radoliński . . . .
Z y g m u n tYV'ygsnowski . . . .
A leksander Suchorzewski . . .
A ntoni K om ierow ski. . . . .
Józef Ż y e h l iu s k i ...............................
SS-wie A ntoniego K ronkow skiego

i M a rja  K r o i l k a r s k a .........................
I M arja  K osińska  .........................
i A ndrzej M o c z a r s k i .........................
j Ignacy i K ornelja Rakowscy . .
; S tan isław  I ł o w i e c k i .........................
: W incenty P rzechodzki . . . .  
j Ignacy i K a ro lin a ...............................

Nazwra m ajątku .

Ja b ło n n a  . . .
Obory . . . .  
Z ałęże . . . .  
N iecki A. B. C -D  
Żerań . . . .  
B udziska . . .
S łupno i . . .  .
Strachów  i K ukaw ki 
R u d z e n k o  . . ,
Szewnica . . .
W ujów ka . . .
G adka . . . .  
Sutczyn . . . .  
W ólka K ozcdaw ska 
K aw ęczyn . . .
W o la  B< glewska . 
LekarCice . . .
Ługow a Wrola (Bykó 
Czubin . . .
S ie s trz iń  . .
Zalesie A. B. . 
C eligów . . .
Zawady A. . .
S trug i . . . 
Szymanów . .
Skrzelów  Duninopo 
Kawęczyn . . .
Rogożewo . . .
B itżew ice . i . 
Garbów A. B. 
Goliszów . . .
W ola K ołkow a . 
R ybie . . . .  
K lonowice w ielkie 
Chodów . . . .  
M osiębrza i . 
Bedluo . . . .  
N akanow ska wola. 
M ielinko. . . .
W ola O lszow a. .
Gołaszew  . . .
Żyrawice i K o łatk i 
Grójec . • • •
Osiecz-wielki . . 
Sm iłow ice.. . . 
Życiowo i żydów ek 
Borucin . . . .
Kwilno . . . .  
M orzyce s ta re  (Sier: 
B ilno ' • • •
Bodzanówek . 
Służewo. . .
K łonówek . .
G łuszyńsk . .
Sadlużek . .
Sieraków . .
Świerk . • •
Jaran tow ice . 
Chalno . • •
B achórka . .

it

aków)

B

D zierżbin . .
W arszów ka. .
Rzegocin . .
T łokiuia. . .
;Żełazków . .
P iotrowo . .
Izd e b n o , • •
S tare m iasto .
Szyszyno , .
Ponęfów dolny 
Ponętowo g ó rne  
Gogoły • .' ••
Skarbonowo .
W iecien in  . .
G rodna . . .
W ola Rozostow a 
Mchuwek i Mchowo wielkie

Li
cz

ba
 

w
si

.

W y s o k o ść  przyzna­
n e g o  i o d esh u ie iro  
n u g ro d ze n ia  l ik w i ­

d a c y jn e g o .
Czas odesłan ia  likwi­

dacyjnego w ynagrodzenia.Kuble | Kop.

5 ! 27 ,480  j 40 19 (31) lipca
14 ! 33,897 6 11 (23) lipca

1 .149 53 55
1 ! 300 —- 13 (25) lipca
1 i 5? 9 80
2 13,304 90 25 lipca (6 sie rpn ia)
3 17.024 5.0 19 (31) lipca
li ; 4 ,78 i 79 19 (31) lipca
4 5.491 18 5'

21 lipca  (2 sie rpn ia)4 727 6Q
1 1,849 87 55
1 5 154 16 19 (31) lipca
1 7,05(1 33 5 (17) lipca
3 7,552 81 29 lipca  (10 sierpn ia)
1 2 ,720 —  - 27 lipca (8 sierpnia)
1 1,129 33 19 (31) lipca
1 5,0! 4 40 7 (19) lipca
1 301 7 24 lipca (5 sierpnia)
4 6,636 67 5 (17) lipca
1 1,409 87 13 (25) lipca
1 5,305 13 21 lipca (2 sierpn ia)
1 3,029 73 51
1 1 ,470 6 24 lipca (5 sie rpn ia)
2 7,039 33 11
2 8,133 37 21 lipca (2 sie rpn ia)
p 4,589 32 55
1 2,572 20 55
1 1,600 — 29 lipca UO s ie rp n ia)
1 71 80 27 lipca (8 sierpnia)
1 73 33 13 (25) lipcca
1 73 33 29 lipca (10 s ie rp n ia)
1 469 33 29 lipca (10 sierpn ia)
1 293 33 11

1 242 6 15

2 6,481 50 13 (25) lipca
1 674 34 15 (27) lipca
2 , 3,043 33 25 lipca (6 sierpn ia)
1 i 3,389 47 19 (31) lipca
4 1,943 34 « 55
1 1 .218 33 29 lipca (10 sie rpn ia)
1 392 67 55
5 7,059 78 7 (19) lipca
1 950 87 11 (23) lipca
2 1,646 7 *
2 13,464 13 25 lipca (6 sie rpn ia)
3 777 53 24  lipca (5 sierpn ia)
1 4,693 33 27 lipca (8 s ie rp n ia)
1 298 90 55
2 2,466 47 55
1 346 — 11 (23) lipca
1 282 24 21 lipca  (2 sie rpn ia)
7 11,920 10 15 (27) lipca
1 200 — 55
2 7,702 73 13 (25) lipca
1 399 84 19 (31) lipca
2 5,468 24 13 (25) lipca
5 8,799 87 11 (23) lipca
1 617 32 19 (31) lipca
1 322 94 55
1 204 17 5>

3 15,749 89
1 320 —

1 333 60
5 22,790 60
1 1,025 80
1 285 —

6 16.215 36
13 71,0  6 89

4 9,969 67
1 3,777 --------

4 4,378 20
1 120 5
1 275 38
1 605 93
1 1,593 67
3 8,437 67
2 3,836 —

21 lipca  (2 sie rpn ia) 
25 lipca (6 sierpnia) 
27 lipca (8 sierpn ia) 

29 lipca  (10  sierpn ia) 
19 (31) lipca

• ’ I
27 lipca  (8 sie rpn ia) 

13 (25) lipca 
25 lipca (6 sierpnia) 

19 (31) lipca
51

27 lipca (8 sierpn ia)

7 (19)’łipca 
11 (23) lipca 
13 (25) lipca



G U B E R N J E  i P O W I A T Y

Powiat Kolski . 

„ Łęczycki

Turekski.....................

„ Sieradzski

Łaski

N o w o - R a d o m s k i . .

,, Częstochowski.

Gubernja Radomska. 
Powiat Radomski . . . .

Kozieniecki

Iłżecki

i) Opatowski

„ Sandomirski

n Opoczeński. . . .

„  Koński . . . . 
Gubernja Kielecka. 

Powiat Włoszczowski. . .

I m i o n a i  N a z w i s k a  

w ł a ś c i c i e l i .
Nazwa majątku.

Gubernja P etrokow ska. 
Powiat Petrokowski . . .

Breziński

Rawski . 
Łodziński

Filipiny Kretkowskiej . 
Władysław Mierzyński . 
Julja Złotnicka . . .
Alfred Chrzanowski. . 
Emilji Wiśniewskiej. . 
Jó/.efat Tarnowski .
Olga Kossecka . . .
Antoni Szukalski. . .
Karoli i Fryderyka Szulc 
Fryderyk Fichnfer . .
Emilja Malczewska . .
Witold Kurnatowski. .

Adam Neuski.

Adam G ołębiow ski..................................
Edmund Błeszyński. . . . . . .
Marja Żukowicz . . . .p§. . . .
Wojciech Wolski........................................
Amon Reichel.............................................
Juljan Bredszneider..................................
Adam Pretwic.............................................
Jan K o stan ieck i.......................................
SS-wie Prylińscy i nieletni Chlabowscy.

Marja G o leń sk a .................................   . . .
Marcin B a je r ........................................................
Jan B l u m .............................................................
Józefa i Kazimierz Stanisławscy......................
Karol J e n s z ........................................................
Karol A rkuszew ski • . . .
Ignacy Kronkowski.............................................
Nikodem B obrow nicki......................................
Józef German S o je c k i....................... . . .
Walenty G orczycki.............................................
Władysław Betcher.............................................
Ludomir Madaliński.............................................
Ferdynanda i Elżbiety H e rb e r t .......................
Józef Leopold. ..... .............................................
Ksawery T u rs k i ..................................................
Ks. Engenjusz L u b o m ir s k i ............................
Zyguiuut P łonczyńsk i.......................................
Kazimierz Ż e liń sk i.............................................
Wiktorja K rynkow ska.......................................
Kazimierz O s tro w s k i ........................................
Bogumiła R u tk o w s k a .......................................
Ewa Jankow ska..................................................
Jan Rutkowski, Walerjan i Balbina Bajkow-

s c y ...................................................................
Ks. Eugenjusz L u b o m irs k i .............................
Dębskich i Zagórskich.......................................
Feliks T u rsk i........................................................

Szczkowo . . . .  
Wąsosze . . .
Dziewcze-pole. . .
Idzikowice Generalne
Piaski .......................
Konaczew . . . .
Grabów . . . . . .
Wierzbowa nożnicka. 
Kowale szlacheckie .
Gołuchy......................
Socha A. B. C. . .
Krakocice. . . .
Wola Krokocka . .
Kobyla Chmielowa.

Szczukowice cz. A. B. 
Jelica . . . .  
Bełzatka . . .
Ostrów B. . . .
Zamość . . . .  
Jasionka. . . . 
Budziszewice . . 
Charbice dolne .
Dąbrowa należąca do skła­

du dóbr Jagodnica huta 
Proboszczowice . . 
Jagoduicka huta . .
Kucyny.......................
Ł ę k i............................
Kostrzyce . . . .  
Dąbrowa i Świerczów 
Wola Czarnyska . .
Mikołajewice . . . 
Korczyska szlacheckie li 
Kozuby nowe A. B. . 
Bachorzyn . .
Kozuby stare A. B. D 
Herbertów . . . .  
Kwiatkowice . . .
Sulmierzyce . .
Jamne i Nowa-wieś . 
Strzelce wielkie . . 
Zamoście . . . .  
Prusicko . . . .
Ł a z ó w ......................
Borzykowo A. . .
Biestrzyków wielki A. 1

Onufry Korulski . . . .  
Aleksandra Trzaskowskiego

Biestrzyków wielki lit. A 
Jacków i Baby . .
Biestrzyków wielki E. J  
Iirzemieniewice . .
Rdułtowice. . . . 
Wyczerny górna . . 
Radostków . . . .

Ignacy P luciński............................................
Rosenblat, Lichtenberg, Landau, Weingart
Ludwik Cichocki.............................................
Erazm U b liń sk i.............................................
Torgow skich...................................................
Karol i Laura G o rd o n ..................................
Izabela Kiedrzyńska. . . . . . . .
SS-wie Antoniego Barcińskiego . . . .
Seweryn B o s k i .............................................
Andrychewiczów i Kaperskich . . . .
Mateusz D o b ie c k i ........................................
Stefan G ajew ski.............................................
Rafał Leszczyński   ..................................
Paweł Sztorc  ............................
Józef Niemierycz............................................
Samuel Kossecki.............................................
Nieletni Jan R u so c k i...................................
Anna Arkuszewska.......................................
Szymon Pawlicki.............................................
Samuel Kossecki..............................................
Leon Jasiński. .  ..................................
Stanisław K arski.............................................

Feliks Domański. .
Konstanty Kamieński 
Hr. Józef Wolhorski

Stempkowska . 
Edward Niemojewski 
Hr. Marji Morstin 
l ir .  Ludwika Kołłątaj

Ignacówka . . . .  
Krogulcza m okra. . 
Dąbrówka P td łężn a . 
Klonowiec Koracz . 
Niemianowice . . .
Bartodzieje . . .
Glinnice.......................
Kruszyuy . . . .  
Jasieńczyk i Cecylówka 
Brzeście A. . . .  
Krzyżanowice . . .
Rzęchów . . . .  
Wierzchowiska B. . 
Starosiedlice . . .
Łukawka . . . .  
Wojnowice małe (Rudniki
J a s i c ę .......................
Radostów . . . .  
Obręczna v. Podlodów 
Rudniki......................
Wojciechowice . .
Sternalice (W łastów) 
Kttzów (Włastów) . 
Włastów . . . .  
Pilichowice. . . .  
Brogowo . . . .  
Nieświn (BTdor) . .

Żelisławice wielkie .
Oleszno ......................
B ałków .......................
Lasocin .......................

B

E

G

i

1 'tZ
CS

-ON

W ysokość  p rz y z n a ­
nego i o d es ła n eg o  

w ynag rodzen ia  l i ­
kw idacyjnego.

1
Ruble Kop.

1 360 64
3 5,938 13
1 578 86
1 2.119 93
2 3,870 —
2 8 31L 73
8 14,754 38
2 1,387 —
5 8,094 95
1 1,355 78
1 3,774 16
1 2,417 94
2 2,145 ____
3 3,956 67 '

2 6,640 40
732 67

1 1,296 97
1 4 665 35
1 3,803
1 2,420 ._

12 17,858 63
1 1,011 60

1 283 _
1 4,923 20
2 1,624 50
1 160 —
1 1,399 96
3 3,286 35
3 11,540 53
1 436 89
4 5,442 17
1 791 2
1 1,185 62
1 989 21
1 976 43
2 311 51
2 7,026 30
5 12,385 32
2 1,022 9
1 8,808 31
1 11,262 23
3 18,402 77
1 4,203 50
2 5,062 16
1 597 73

1 1,380 7
2 13,150 83
1 171 72
2 9,137 97
1 2,246 20
1 4,54 L 33
1 6,255 66

1 220
l 3,106 50
2 10,577 19
1 3,187 83
4 9,572 88
2 9,174 84
1 4,523 67
1 442 16
2 6,259 40
3 22,077 38
7 20,278 50
2 11,301 84
3 16,905 33
1 4,516 --
1 1,589 89
1 1,816 33
i 2,790 50
3 3,796 95
1 2,377 77
1 1,698 ---
2 3,331 94
1 3,149 17
1 4,354 _
2 11,023 _
1 4,606 33
1 6,380 47

10 19,090 98

4 6,711 47
10 39,958 90

1 8,858 66
4 15,781 54

Czas odesłania likwi­

dacyjnego wynagrodzenia.

13 (25) lipca 
25 lipca (6 sierpnia)
24 lipca (6 sierpn ia)

5 (17) lipca

13 (25) lipca 
15 (27) lipca 

21 lipca (2 sierpnia) 
29 lipca (10 sierpua) 
27 lipca (8 sierpnia) 
21 lipca (2 sierpnia) 

13 (25) lipca 
5 (17) lipca 

21 lipca (2 sierpnia)

29 lipca (10 sierpnia) 
27 lipca (8 sierpnia)

7 (19) lipca 
21 lipca (2 sierpnia) 

19 (31) lipca 
5 (17) lipca 

27 lipca (8 sierpnia)
5 (17) lipca

29 lipca (10 sierpnia)

27 lipca (8 sierpnia) 
11 (23) lipca 

27 lipca (8 sierpnia)

29 lipca (10 sierpnia)

27 lipca (8 sierpnia)

25 lipca (6 sierpnia)
13 (25) lipca 

21 lipca (2 sierpnia)

19 (3 l) lipca 
5 (17) lipca  

27 lipca (8 sierpnia)

7 (19) lipca 

11 (23) lipca

13 (25) lipca 
25 lipca (6 sierpnia) 

11

27 lipca (8 sierpnia)

13 (25) lipca

7 (19) lipca 
27 lipca (8 sierpnia) 

15 (27) lipca
17

29 lipca (10 sierpnia) 
11 (23) lipca 
5 (17) lipca 

25 lipca (6 sierpnia) 
15 (27) lipca 
7 (19) lipca 

29 lipca (10 sierpnia) 
5 (17) lipca 

15 (27) lipca 
13 (25) lipca 
11 (23) lipca 
7 (19) lipca 

27 lipca (8 sierpni) 
15 (27) lipca 

19 (31) lipca 
15 (27) lipca

19 (31) lipca 
15 (27) lipca

13 (25) lipca

11 (23) lipca 
7 (19) lipca



G U B E R N J E  i P O W I A T Y

Powiat Włoszczowski 
Olkuszski . 
Miechowski .

Pinczowski.

Stopnicki

Oubernja Lubelska.
Powiat Lubelski . . • •

„ Lubartowski . . •

„ Nowo-Aleksandryjski

„  Janowski . . . •
„  Kransnostawski . .
„ Choin ski . . . .
„  Hrubieszowski . .

Gubernia Siedlecka.
Powiat B ie lsk i......................

„ W ęgrow ski. 
Sokołowski
R a d i ń s k i .
Łukowski . 

Garwoliński

O-ubernja Płocka. 
Powiat Płocki . . . .

Lipnowski

Rypiński

Sierpecki

„ Mławski.

„ Przasnyszski . 

„ Ciechanowski 

.. P ło ń sk i. .

Gubernja Łomżyńska. 

Powiat Łomżyński. . . •

I m i o n a  i N a z w i s k a  

W ł a ś c i c i e l i
N a z w a  m a j ą t k u ca,£>

S3U
ł-3 Rub. | Kop.

Michał Loman . . •
Józef i Mar ja Dench. . 
Jan  i Józefa Kuczenscy.. 
Józef Chrzanowski . 
Emilian i Zofja Sołtyk . 
Łukasz Dąbski . . •
Andrzej D eskur . . •

Juljusz Dgbiński. . • * • • 

l e a d e r  i w llS y S aw a  Koiecćy
Kazimierz Linowski. . . . • 
Henryk Wielowiejski . . . .
Jan  Majzel. • ..............................
Hr. Adam P o t o c k i .......................

Ludwik Walchnowski . 
Emilja Popiel. • • •
H r. Marjanna B obrow ska. 
SS-wie Feliksa Komora

Tomasz Cichocki. 
Andrzej Rutie. .

Antoni Moczulski . . . .
Józef L o s k i ...............................
January Suchodolski . • •
Michał i M arta hr. Grabowscy 
Józef Szlubowski . . . .  
Zofii Żak . . . • • • -
Zygmunt Biernadzki . . -
A rtiur Piaskowski . . . .
H r. Stanisław Zamojski . .
Aleksander de Lendorf. . .

Secemin..............................
P ó ł-p o rę b ........................
Wierzbica i Budziejowice 
Książeniczki . . . .  
Michałowice . . . .
K o lo s y .............................
Sancygniew. . . . .
Iż y k o w ic e ........................
Zakrzów.............................
D gbiany.............................
Dgbiany.............................
Z ie m b lic e ........................
P irocice..............................
B rzozów ka........................
Słupia wielka . . . .
Karsy m ałe........................
N i z i n y ..............................
K urozw gki........................
Z r e c z e ..............................
P i e s t r z e c ........................

Józef Bętkowski i SS-wie Lipińskiego i Bie-
. guńskiej.

SS-wie hr Juljusza Stadnickiego . . . •
Kornelji Leszczyńskiej.........................................
Mikołaj G u s ie w sk i...............................................
P io tr Ciszewski . . . • • \ *
Błażej Jankowski, Kacper Lemieszka ss-wie

Józefa i Jana  Solkowskich..............................
Stanisław W ie rc ień sk i.........................................
Wincenty B i e l s k i . ...............................................
Stanisław R o g u jsk i...............................................
August G r u s z e c k i ......................................... .....
Ludwika B iegańska ..............................................
A ntoni R ulikow ski . ........................................
H r. Franciszek S tarzenski..............................
W ładysław H oro d y sk i ..............................
Jan Rakowski.....................................................

Sławin . . . . .  
Rado wiec wielki A. B. 
Konopnica A. . . .
R a d l i n ........................
Sobieszczany J . . .

Ostrów szlachecki F . G.
N iezabiton........................
G łu s k a ..............................
W o l ic a .............................
Polichna dolna. . . .
Jaślików. . -4 . • .
Swierszczów . . .
Strzyżów . . . .  
M ołodziatycze. . .
Kopyłów . . . .

S trz e sz e w sk i.....................................................
Andrzej G ą s io ro w s k i ...................................
W iktorji R u d z iń s k ie j ....................................
Ludwik Jackowski . . . . . . . .
iń^pf i Antonina G o sto m scy ........................
Alfons O rło w sk i...............................................
SS-wie Franciszka Guckowskiego . . .
Jan  i Zofja de T h u n e s ....................................
Niemierowscy.....................................................
Ludwik M ączew sk i.........................................
Józef G o łg b io w sk i..........................................
Ignacy Rzeszotarski.........................................
Franciszek M ie c z k o w sk i...................................
Hilary R u d o w s k i ................................................
W ładysław W iśniewski.........................................
Leon Gorzechowski................................................
Nikodem Krajewski................................................
Elżbieta F i l i b o r n . ................................................
Ignacy G u m o w s k i...............................................
Jan  W aśniewski • • ..........................................
Tomasz Grabowski . . . ^..............................
Henryk Strusberg • - ...................................
P io tr Brudziński.....................................................
Konrada M ile w sk a ...............................................
Jakób Zakobielski i A leksander D rozdow ski.
Feliks i Balbina W rońscy ....................................
Zawadzcy  ...........................................................
Ksawery U nieżyski...............................................

Rogowo .......................
C ybulin ........................
grody m ałe . . .
Zbójno i Laskowiec . 
Makowiec i Sarnowo.
L i k i e c .......................
Skudzawy . . . .
Kadułtowo . . . .  
Dreglin . • • •
Kobyle Ł ąki . • •
Szczepkowo . . •
Milewko. . .
Sławkowo (Trzaski) . 
Cieciersk . . • •
Sierakowo . • • •
Zukowo-wawrzonki . 
Kisielewo . . •
Tyszki Bregendy D. 
piegłowo . . • •
Dunaj . . • •
Dzierżowka. . •
Krasnosielc. . •
Bolewo i Kroszyce 
Kotermań . . •
Zakobiel wielka . 
Drozdowo . . .  •
Woźniki. . . •
Cwiklino A. i B. .

Mazowiecki •

Stanisław W ysocki . . . .
Melchior Danowski . . . .
Ignacy Danowski. . . . ,
Anna Olszewska . . . .  
Konstancja Zaręba . . . .
SS-wie Wincentego Bronaka

P o ło sk i ...................................
Dąbrowica m ała . . .
Dąbrowica wielka 
P ietrusy lit. C. . . -
Kostomłoty........................
Boimie i Trzcianki . .
Ł a z ó w ................................
Branica i U stresz i Sichty
B u d z i s k a .......................
S m o la n k a ........................
Zadybie. . . . . .  •
Krempa i Las Ewelin 
Celejów Zalesie . . .

Szczytno ........................
Ożarki ..............................
O ż a r k i ..............................
Zalesie W ypychi . . .
S z u m o w o ........................
S iekierki Bronoki B. A.

12
1
2
1
1
1
7 
1 
1 
1 
2 
‘2 
1 
4 
3 
3 
3
8 
2 
2

1
4
3
3
1
1
6
2
3
1

26,107
145

3,106
2,573

14,139
3,516

14,635
927

4,144
3,114
I.962 
3,068 
2,597 
7,609

13,668
14,321
11,203
24,008

7,279
II,142

3
57
33
78
89
44
49
39
89
22

4,119
18,764

1,952
20,972

455

147
3,729
7,493
8,170
7,659

914
26,162

9,196
12,635
10,816

55
28
39

2
6

50
19
28
21

72
22
77
65
39

5,036
8,204
9,731
3,083

17,483
15,473
21,861
34,657

9,353
1,738

25,482
17,213
13,543

61
95
83
94
39
50
98
10
43
80

1
1
1

13
4
1
1
1
1
1
1
2
1
2
1
1
1
1
1
1
2

44
2
1
2
1
2
1

60
77
17
60
33
37
28
8

39
98
62
60
81

394 
894 
276 

17,906 
14,644 

6,064 
6,136 
2,465 

322 
761 

2,739 
3,047 

708 
1,041 
3,363 

474 
441 
415 
444 

3,789 
6,092 

138,292 
2,854 
2,334 

60 
2,982 
3,370 
5,600

90
61
53
12
68
59
67
68

Czas odesłania likwida­

cyjnego wynagrodzenia.

67
50
72
89
61
78
10
22
89

55
84

2
30
61
20
45
2G
53

1
1
1
1
1
1

3,758
33
16

74
335

7 (19) lipca 
2 7 lipca (8 sierpnia) 
25 lipca (6 sierpnia) 

7 (19) lipca

21 lipca (2 sierpnia)

25 lipca (6 sierpnia) 
11 (23) lipca 
7 (19) lipca 

29 lipca (10 sierpnia) 
27 lipca (8 sierpnia) 
29 lipca (10 sierpnia) 

5 (17) lipca 
13 (25) lipca 
15 (27) lipca

82
33
67
39
22
93

7 (19) lipca 
5 (17) lipca

21 lipca (2 sierpnia)

15 (27) lipca 
5 (17) lipca

13 (25) lipca 
5 (17) lipca 

19 (31) lipca 
5 (17) lipca 

21 lipca (2 sierpnia) 
7 (19) lipca 

11 (23) lipca 
15 (27) lipca

24 lipca (5 sierpnia)

25 lipca (6 sierpnia) 
21 lipca (2 sierpnia) 

19 (31) lipca

27 lipca (8 sierpnia)

15 (27) lipca 
28 lipca (9 sierpnia) 

11 (23) lipca 
27 lipca (8 sierpnia) 

15 (27) lipca 
21 lipca (2 sierpnia) 
25 lipca (6 sierpnia)

19 (31) lipca

11 (23) lipca 
5 (17) lipca 

21 lipca (2 sierpnia) 
15 (27) lipca 

7 (19) lipca 
29 lipca (10 sierpnia) 

5 (17) lipca 
19 (31) lipca 

29 lipca (10 sierpnia) 
13 (25) lipca

15 (27) lipca 
25 lipca (6 sierpnia)

27 lipca (8 sierpnia)

7 (19) lipca 
13 (25) lipca 

21 lipca (2 sierpnia)
13 (25) lipca 

7 (19) lipca 
29 lipca (10 sierpnia) 

15 (27) lipca 
11 (23) lipca

21 lipca (2 sierpnia) 
27 lipca (8 sierpnia)

15 (27) lipca 
13 (25) lipca 
19 (31) lipca
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G U B E R N J E  i P O W I A T Y

Pow iat Mazowiecki .

„ Ostrowski 

„  P u łtusk i

Makowski

„  O stro łęck i. 

„  Szczuczyński

Gubernja Suwałkska.

Pow iat Suwał kski . . . .  
„ Sejnski . . . .

, ,  Kalwaryjski . 

„ W cłkowyszski

„  W ładisław ow ski. 
„  M arjampolski

I m i o n a  i N a z w i s k a  

w ł a ś c i c i e l i .

H ipolit i M arja Brzescy . 
Tomasz Wr ó b e l . . . .  
W ładysław Załuski . . .
Antoni i Sabina Gostkowscy
W norow skich.......................
Marcin Kamieński . . .

Karol K a l i s z .............................
Kornel Kozłowski . . . .  
Kamierowskich i Zielińskiego. 
Teofila Krzyżanowska . . *
Juljan  i Salomon Szale. . -.
Roman i Teofila Darasz . .
Józef K u l a k .............................
Bojanowski i Miller. . „ . .
Erazm  Z abielsk i........................
Lipscy . . . . . . . .
A leksander K urc........................
P io tr Maszkowski . . . .
Adam Pisarzewski . . . .

Dominik Mossakowski . . 
P io tr Rokosowski . . . 
Helena Kclnarska . . . 
Franciszek Młodzianowski 
Wawrzyniec Karniewrski . 
Marcin W ojciechowski. .
SS w ie Jakackiego . . .

Karwowski i Szczuka 
Feliks W aga . . . 
Antoni Obrycki . . 
Mateusz G rabow ski.

Ignacy Kisielnicki

Hr. Suworow Rymnikski 
SS-wie Abłamowicza . 
Józefa Sobolewska . . 
Anna Abłamowicz . . 
SS-wie H ertiga . . . 
Konstanty Strandm an . 
Adam W olmar . . . 
Magdalena Strzałkowska 
Tadeusz Anstutowicz . 
Konstanty Fergis . . 
Adam Swiatopołk Mirski

Nazwa majątku.

Dąbrowa wielka . 
Trzeci ny . . .
Wiśniówek C. . . 
Miodusze Litwa A. 
Niecece B. C. . . 
W ojna-Szuby-Króle 

łarze  O. . . .
W arele-Filipowicze 
Bruszewo O. F. U. 
Wąsiewo . . .
Nowa-wieś Kujawy 
Gzowo . . . .  
Powielin. . . .
Lubomin . . .
Pobyłkowo i Przepow 
Pjanowo A. B. C. 
Źerumino . . . 
N ow a-w ieś. . . 
Gliuice A. B. . . 
Malechy. . . . 
Karniewo kościelne 
Clirzanowo Branicze 

nica . . . .  
Zalesie-Korniewo. 
Chrzanowo-Godawy 
Zaremby. . . . 
Leśniewo .
Płoniawy
Karniewo-Tłucznice 
M uszynstwo . . 
Kaczka . . . .
Góry A .......................
Kobylin . . . .  
Wróika A. C. . . 
Grabowo-Sulimy . 
Zakrzewro czaple A. 
Kramarzewo . . 
Kielany . . . .  
Barany . . . .

Baka

Oś

Maćkowo (dobra donac.) 
Ilgeniki . . .
Mocewddze. .
Justianowo. .
Budwiecie . .
Pryga i Krasna, dobra don. 
W ądzboniszki.
Ilutkow o B. C.
Potylcze. . .
Poniemoń . .
Dowgialńzki .

C3
*C2
tSJ

9
3 
1

18
4

W vsokcźć p izyznnne- 
go i odesłanego w y n a­

grodzeni a likw ida­
cyjnego.

Rub. | Kop.

Czas odesłania likwi­

dacyjnego wynagrodzenia.

1
1
1
1
1

1
2
1
6
1
3
2
1

12
1
1
1
1
1
2

125
884
490
196

74

338 
1,708 
2,324 

17,539 
68 

0,202 
2,301 

405 
15,083 

394 
1,053 
3,8! 5 

527 
1,046 
3,064

4,318 
316 

40 
2,430 

374 
5,933 
1,605 

55 
1,137 
1,075 
2 633 
8,001 
3.026 
3,195 

721 
16 

1,037

29,708
8,394
1,896

38,240
8,685

22,253
2,659
4,682
1,899

22,799
734

22
54

85

22
50
78
8

14
24
40

4
54
17
17
17
39
46
16

24
32
64

4
33

25
50
58
83
28
13
49
34
50

74 
60 
78 
93 
34 

’ 1

56
27

8
22

19 (31) lif ca

27 lipca (8 sierpnia) 
25 lipca (6 sierpnia)

21 lipca (2 sierpnia) 
7 (19) lipca 

11 (23) lipca 
19 (31) lipca

7 (19) lipca 
11 (23) lipca i

13 (25) lipca

19 (31) 
21 lipca (2

7 (1 9 ) 
19 (31)

lipca
sierpnia)

lipca
lipca

7 (19) 
1 1 (2 3 ) 
15 (27) 
19 (31)

15 (27)

25 lipca (6

19 (31) 

5 (17)

lipca
lipca
lipca
lipca

lipca

sierpnia)

lipca.

lipca

15 (27) lipca 
19' (31) lipca 
13 (25) lipca

21 li.,ca (2 sierpnia)

25 lipca (6 sierpnia) 
7 (19) lipca 

11 (23) lipca 
13 (25) lipca 
5 (17) lipca 

11 (23) lipca


